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Dziś premiera! 


` Bla młodzieży dozwolone. 


Początek przedstawień o 4.15, w soboty i niedziele o 8-ej. 
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Dziś premiera! 


Ostatnia nowość! 


„Piraci z trupią ołówką' 


W rólach tytu- 
łowych urocza 


Francelia Billington 


i znakomity ame- 
rykański lotnik 


Lockl 


66 Amerykański 
dramat w 6 
— aktach. — 


ear 


W filmi tym biorą udział dwaj znakomici lotnicy amerykańscy, którzy osiągnęli rekord strącan:a nicprzyła- 
cielsxich samolotów, podczas ostatniej wszechów atowej wajny. Rzecz dzieje się częściowo w powietrzu: na samolotach na wy- 


sokości 2000 metrów. 


Sprostowanie. 
Bank Handlawa-Przemysłowy w Łodzi, 


| 


T-stwo Miłośników fizyki 


Hemi w piątek, o g. 8.50 w 


| Wieczór pieśni | 


Do ogłoszenia powyższej instytu- 
cji, zamiesczonego w niedzielnym nu 
merze „Głosu Polskiego" wkradła się 
drobna pomyłka. Przy wyszczególnianiu 
warunków emiajl nowych akcji w 
punkcie 2) wydrukowano; „ceha omt- 
Byjna Jowych akoji wynosi do. Mk 


1150. —...", co może wywołać wrażenie, | traktatu przezeń zawieranego |tyyjątkowo. Gabinet oraz mi- 

JANINA że cona la! jest wielkością zmienną. |nię oi Pa u nister spraw zagranicznych 0- 
aion ARETA WIG agori diana konferenc, we enian | przede do tak, 

(6 Warszawy). ——— ~ — |szyngtońskiej lub choćby tylkoļtatu na jej milczącą zgodę. 

Ea E e n Ana ES jego części, to będzie również |Qczywiście, gdy rzecz jest 
Fokowe PALTKA jskandal, bodaj nawet. większy | skończona, taż większość za- 


FABRYKA CZEKOLADY 


„PIAST 
Łodź, Cegielniana X 28 
poleca swoje wyroby. 


Lisy niebieskie, alaska, oraz chustki 
krecie, różne skórki poleca 


Wł. Opatowski, Cegielniana 56 


tront, | piętro, 


921— 


Trudności z ratyfikacją. 


Według ostatnich wiądomo- 
ści senat amerykański zacho-!pis konstytucji 
wuje się opornie względem ra-|który: dla zatw 
tyfikńcji traktatów zawartych na| tów z obcemi 
kontierencji waszyngtońskiej. maga nie zwyklej 
Zwlaszcza patrzy niechętnie na lecz 
traktat poczwórnego porozumie- trzecich części głosów. Otóż 


Sprawę bardzo utrudnia prze- 
amerykańskiej, 
zenia“ trakta- 
państwami wy- 
większości 


nia w sprawie Oceanu Spokoj- | taką większość trudno będzie traktaty z okem państwami 


nego tak, iż zachodzą poważne Hughesowi pozyskać. 
watpliwości, czy udzie mn! 


wej ratyfikacji. 


ratyfikacji, zrobiła wielki Jiem 


Oczywietem jest, że zdanie to powinno 
brzmieć: „ozna emisyjna nowych akcji 


kwali: Skowanej — dwuch | 


uż raz Unia przez odmową 


Początek przedstawień o 4.16, w soboty i niedziele o 2- 


e 


dal polityczny, który trzymał pówskzie taka sytuadfa, iż pre- 
polityczną Europę przez rok z| zydent. oraz jego sekretarz stanu 
órą. Głównym winowajcą był| może zawrzeć traktat, którego 
wtedy Wilson, który forsował|senat nie zechce przyjąć. 

swe pomysły wbrew wyraźnym| W., państwaci parlamentar- 
ostrzeżeniom izb  amerykań-| p nych Europy wypadek taki 
skich, które,go  uprzedzały, iż zdarzyć się może, iecz tylko 


niż poprzedni. Na wezwanie 
Hardinga pełnomocnicy państw 
europejskich pośpieszyli do Wa- 
szyngtonu, tam rzecz pomyślnie 
ułożyli, a tu senat ich robąię 
przekreśla... 

Nie ulega wątpliwości, że 
w tem wszystkiem ponosi winę 
konstytucja amerykańska, która 
z fumktu widzenia polityki za- 
granicznej ma wielkie wady. 

Kons'ytucja ta, oparła na 
; doktrynerskim podziale trzech 
„„zasąćniczych władz państwo- 
wych, oddaje prezydentowi pel- 
lnię wiadzy wykonawczej, ale 


zwyczaj traktat potwierdza. 


W Ameryce niema odpo- 
wiedzialności ministrów w par- 
lamentarnem znaczeniu. Sekre- 
tarze stanu są mianowani przez 
prezydenta i tylko od niego 
zależni. Senat nie może ich 
obalić, ale też nie potrzebuje 
się liczyć z ich pozycją i od- 
powiedzialnością. 

lstnieje wprawdzie solidar- 
ność partyjna w łonie obu wiel- 
kich stronnictw amerykańskich, 
która skłania republikańskich 
członków obu izb do popiera- 
nia republikańskiego prezydenta, 
a” demokratycznych — demokra- 
tycznego. Doświadczenie wszak- 
że lat osłatrnich pokazało, że 


= ZLLZÓ ZL Z 9 


sącza do prawodawstwa i cal- 
kowicie pezekazwie izbom (prze- 
<kuwswystkóem so akow) Wa 


-ej. 3429—1 


Każdy kupiec 


winien być na JS poznańskim 
19—27. marca 1922, 


OENAR © 1 AFA 


ta solidarność nie jest wystar- 
czająca. 

Nadto, jak zaznaczališmy, 
przepis konstytucyjny wymaga 
w tych sprawach -kwalifikowa: 
nej większości. Jest to przepis 
niesłychanie krępujący, który 
mógł: powstać tylko wtedy, 
gdy Stany chciały żyć. życiem 
odrębnem i politykę zagranicz- 
ną z jej traktatami uważały za 
zło konieczne. Wszak widoczią 
tendencją tego przepisu jest 
obwarówanie kraju przed zby 
tecznemi traktatami, utrzymanie 
jego wolności i niezależności. 

toli wielka i potężna Unia 
jest dzisiaj na innej drodze, pro- 
wadzi wielką politykę zagrani 
ną i musi się liczyć z jej wymag 
niami. Jeżeli nie chce być czynni- 
kiem zamętiw w świecie, musi 
pomyśleć o stosownej zmianie 
owych iastytucji. 


Vigil. 


Drugi gabinet Ponikowskiepo 


Wojewoda Kamieński—min. spraw wewnętrzn. 


_ (Telefonem z Warszawy.). 


W ciągu drugiej połowy dnia wczorajszego w dalszym 


ciągu trwały pertraktacje, w których wyniku- pod wieczór 
lista nowego gabinetu była nrzez p. Ponikow= 
skiego całkowicie ułożona. 

Jak wskazywaliśmy już w wydaniu popołudniowem nie 
zdecydowaną aż do ostatniej chwili była sprawa obsadzenia 
teki spraw zagranicznych. Wszystko jednak przemawiało za 
tem, że 
p. Skirmunt pozostanie na swem stanowisku. 

W takim razie lista gabinetu przedstawiałaby się jak na- 
stępuje: wszyscy poprzedni ministrowie pozostają na swych 
stanowiskach, . 
ięke spraw wewnętrznych obejmuje p, Henryk 

Kamieński, wojewoda łódzk 

tekę m'nistra kolei inż. Marynowski, i 

a łekę ministra przemysłu i handlu, która w 

poprzednim gabinecie. właściwie nie była ob- 
sadzona — inż. Ossowski. 

Późnym wieczorem p. Car udał się do Naczelnika pań- 
stwa z projektem dekretów noiminacyjnych których podpisania 
i ogłoszenia spodziewano się po północy, 


WARSZAWA, 9 marca A. W. Dziś o godz. 2-ej po poł. 
prezydent ministrów odwiedził ministra  Skirmunta, proponując 
mu dalsze piastowanie teki ministra spraw zagranicznych. Mi- 
nister Skirmunt oświadczył, że ponieważ P, S. L, i lewica ro- 
botnicza krytykują jego linję polityczną, zaś prawica swemi 
wystapieniami nieco jego politykę zachwiała, już nie uważa za 
możliwe pozostawiania dalej na stanowisku. Wobec nalegań 
prezydenta Ponikowskiego p. Skirmunt oświadczył, że ostate- 
czną decyzję uzależnia od porozumienia z Naczelnikiem Pań- 
stwa, w którym to cełu udał się do Belwederu. 


Przed wyboraci do nowego 
salmu, 


WARSZAWA. 9 marca (Pat). 
Na dzisiejszem posieTyfju ko- 
misji konstytucyjnej pòd prze- 
wodnittwem posła Rataja toczy- 
ła się dyskusja nad projektem 
© podziale na okręgi wyborcze. 
Projekt opracowany przez pod- 
komisje postanowiono wnieść na 
plenum. 


1 raty ministiów. 


WARSZAWA, 9 marca. (Pat). 
Rada ministrów na posiedzeniu w 
dniu 9 marca wysłuchała sprawo- 
zdania kierownika ministerstwa 
przemysłu i handlu o pertraktacjach 
adw A Rosją i Ukrainą, 
p a projekt ustawy o podwyż- 
eelas za ATA e 
cowników państwowych i załatwiła 
szereg spraw bieżących. 


N sejmie wileńskim 
WILNO, 8 marca (A, W) Po 
slowio centralnego komitetu wybor: 
czego wypowiadają się za nieodby- 
wsniem plenarnych posiedzeń sejmu 
do czasu załatwienia przesilenia w 
Warszawie. Lewica oświadcza się 
za dalszą pracą w sojmie i roz- 
strzygnięciem na najbliższych po- 
„ Sieuzeniach bieżących spraw, jak 
pomoe bezrobotnym, reforma rolna 
na Wileñszovyżnie i inne 


Kowno woher przesilenia gebingto- 


„WMA w Polge, 

GDANSK, 9 marca. (Pat), Z 
Kowna donoszą: Przesilenie w Pol- 
sce, wywołane sprawą wileńską, 
spowodowało tu wielką sensację, 
Rząd litewski jest zdecydowany do- 
magać się przywrócenia stanu, wy- 
tworzonego traktatem suwalskim. 


topainiecja nelitrówców. 
(Telefonem). 


Dowiadu emy się, że w sprawie 
tkralńców-petlurowców, którzy ma» 


ja być rapatrjowani do Ukrainy 
See sze zosiała mó 
wa: dodatkówa r zy rządem 
Be a kra na nocy 
iktórej rząd -sowie: zgodził się 


NA 
na *zśstósówańie * dö- repatryowa- 
wych w 


Owego dekretu o am- 
iwófszym - zakresię. 


| 


Konferen haltyeka w Wargrawie, 


HELSINGFORS, 9 marca. (Pat). 
Donoszą z Rewla, że ministrowie 
spraw zagranicznych Poup, Lisser 
i Strandman zosteli mianowani de- 
legatami estońskimi-na konferencję 
państw bałtyckich w Warszawie. 


Wyrok przeciwko ko ueistom 
Iwowskim, 


LWÓW, 9 marea, (Pat), Od 
głuższeso inż czasu toczył się tn 
proces przeciwko komanistom, 
Wezoraj zapat wyrok, uznający 
Rodzenia winnym zbrodni zdraty 
głównej i skazujący go na cztery 
lata ciężkiego więzienia. „incera 
uznano winnym zbrodni zaburzeń 
pokoju publicznogo, skazując co 
na 11 miesięcy więzienia, pozo- 
stałycu ozterech uwolniono. 


Raqlia nia boi sią o bezpie- 
czeństwo Polski, . 


LONDYŃ, 9 marca (Pat) Hav. 
W izbie gmin, w odpowiedzi na 
zapytanie, złożone zostało w imie- 
niu rządu oświadczenie, iż rząd 
angielski nie ma żadnych pu- 
wodów do  muiemania, iżby 
niepodievłości polskiej oraz in- 
nych państw sąsiadujących z Ro- 
|sją groziło niebezpieczeństwo. 


„Fińska prasa o sojuszu z Polską. 


| HELSINGFORS, 9 marca. (Pol- 
i press.) Cała fińska prasa omawia 
żywo kwestję polsko-fińskiej kon- 
|werencji wojskowej, „Chuwudstads- 
bladet“ popiera zawarcie konwen 
cji, zaznaczając, że pokój Dorpacki 
nie zabezpiecza Finlandji od na- 
padów ze strony Rosji. 
Polemizując z prasą prawicową, 
dziennik podkreśla, że sojusz fińsko- 
polski, bynajmniej nie jest skiero- 
wany przeciwko Niemiec. Nato- 
miast dzienniki prawicowe, ptzy- 
trzymujące się dotąd orjentacji nie- 
mieckiej, występują przeciwko køn- 
wencii, „Suunta“ zaznacza, że po- 
lityka Polski jest dyktowana przez 
Francję, która w chwili obecnej 
jest sama izolowana i pod wzglę- 
den ekonomicznym bezsilną.- Wo: 
bec tego Finlandja nie powinna 
pod żadnym wzęiędem zawierać 
sojuszu z Polską, * lecz. powinna 
skoordynować swoja pólitykę z po- 
lityką Anglji i Niemiec „S 
Pressen" pisse. te chociąż 


Piątek 10 marca 1922 r. 


jpieczeństwo ze strony ‘Rosji jest 
poważne, to jednak, Finlandja nie 
powinna „zawierać sojuszu z Pol- 
ską i stać sięzabawką w ręku wiel- 
kich mocarstw“. 


Uitimalum do urzędników 
śląskich, 


KRATOWIOK, 9 marca (A. W.) 
Urzędnioy palsoy w Katowicach 
otrzymali od prezydjam recencji 
opolskiej pisma, wyznaczające 5-cio 
dniowy termin da oświadozenia się, 
czy chcą pozostać w polskiej części 
Górnego Sląska, szy też obiąć urzę- 
dy na terytorium przyznanem Niem- 
com. Wśróń urzędników pannie zdzi- 
wienie i niezadowelente z powoda 
wyznaczenia tak krótkiego terminu. 


doti m "arta mmof radom, 


KATOWICE, 9-70! marca (Pat). 
|Wozorai skończył się tn wielki pro- 
ces, iaki ciągnął się od 4-ch miesię- 
cy w sprawie ogromnych nadnżyć I 
lichwy ZU Aaa na  Sląskn, 
mianowiele w Katowicach i okolicy, 
Miljonowych nadnżyć dopuścili się: 
sekretarz magistratu katowiokiego 
Październik, urzędnik Wnoławek: i 
{20 innych nrzędników. 18 obrońców 
|broniło oskarżonych, przeszło 300 
świadków wysłuchano. Wyrok za- 
padł następujący: Październik ska- 
zany został na 5 lat karnero domu, 
na 5 lat utraty czci i na 90,000 
grzywny, Wacławek na trzy lata 
wiązięnia i ntratę ezci i 29.000 ma- 
rek grzywny, Hoffman na dwa lata 
karnego więzienia, 5 lat utraty czci 
i 36,000 marek grzywny, reszta ská- 
zaną została częściowo na karne wię- 
zienie, cząściowo na grzywnę, 5 o- 
skarżonych uwolniono, przytem u- 
chwalono ściągnąć miljon 756 tysią: 
cy 785 marek od wojennych zysków 
oskarżonych. 


Przeciwko dialektowi na Slasku, 


KRAKOW, 9 marca (Pat) — 
W związku z propozycją deleca- 
cji niemieckiej w Genewie, aby 
w szkołach molskich, znajdują- 
cych się w niomieskie] części G 
zluska, wprowałlzono | djalnkt t. 
%w. wasserpolski jako jązyk 
wykładowy Akąlemja umiejęt- 
ności w Kraxowief wystosowała 
lo p. prezydanta Galondera na- 
stęnujaey televram: 

„Pan Prezydent Calonder, Ge- 
newa. Dowiedziawszy się, że dle- 
legacja niemiecka w Genewie 
żąda wprowa izenia gwary t. zw 
wass-rpoiskiej do szkół polskinh 
w niemieckiej cześci G, Sjąs"a. 
polska akademja umiejętności w 
Krakowie stwierdza, że ten dia- 
lekt nia jest językiem literactim 
i że mi ezt iñor — Polasy cah go 
G. Sląska używają wyłą^-nie ję- 
zyka. polskiero w kościołach, ora» 
sie i szkolach. Fudpisano: K, Mo- 
rawski, profesor filologji klasycz- 
nej i prezes polskiej akademii 
umiejętności; Stanisław  Wrób- 
lewski, profesor prawa ra: mski 
go, i sekretarz generalny 
demji umiejętności. 


Wystawa nolsklemn przemysłu 
ludowego. 


GDANSK. 9 mares. (Pat). Sta- 
raniem  trans-atlantyckiego towa- 
rzystwa handlowego w Warszawie 
utworzono tu w lokalu tutejszej 
filji tego towarzystwa wystawę za- 
bawek i przemysłu ludowego pol- 
skiego. 


Telegramy krajowe. 


Głodówka komunistów na | 


|Pawiaku, WARSZAWA, 8 mar- 
ca (Polpress. Więzieni w Pawia- 
ku.komuniści w liczbie 12 ogłosi- 
li głodówkę, która trwa już od ty- 
| godnia. 


włeszente wydawn 
É 


Wilnie wyci „Gi z 


jowa“. 


Czerwona ospa w Europie. 


|Kłajpedzie zanotowano dotąd 
jwypadków czerwonej ospy. Epi- 
demja 


iogsw. x Iii 


Nr. œ 


r 


adi konferen azs 


LONDYN, 9 marca. (Pat). Z Waszyngtonu donoszą; Rząd 
amerykański w odmowie przyjęcia udziału przez Stany Zjedno- 
czone w konferencji genueńskiej zaznacza, że 
udział Stanów Zjednoczanych w jakiejkolwiek ogólno- 

europejskiej konferencji jest niemożliwy, 
ponieważ, według przekonań rządu amerykańskiego 
narody europejskie nie podjęły żadnych niezbędnych 
prac do naprawy .spustoszeń wojennych I stabilizacji 
życia gospodarczego, 

Jak słychać, rząd amerykański przeciwny. jest udziałowi 

Rosji w konferencji genueńskiej. 


p O EJ 


na wczorajszem swem posiedzeniu 
6 postulatów niemieckich, dotyczą- 
cych zjazdu genueńskiego, a mia- 
nowicie: 

ułatwienie f zapewnienie 
gwarancji dla handlu przewozowe- 
go i wywozowego; 

_ 2) ustawodawcze gwarancje dla 
podjęcia międzynarodowych sto- 
sunków handlowych; 

3) ochrona własności utworów 
literackich i artystycznych; 

4) uregulowanie stosunków kon 
sularnych; 
5) zniesienie ograniczeń dła o- 
wateli państw obcych w poszcze- 


Przewodniczący genueńskiej 
konferancji, 
PARYZ, 9 maroa (Polpresa) — 
W tutejszych kołach politycznych 
przypuszczają, że przewodniczą- 
cym na konferonoji gonueńskiej 
zostanie obrany Tittoni. 


Przygotowania Kuplfi. 


LONDYN, 9 marca. — Pisma 
angielskie donoszą, iż stan zdro- 
wia premjera polepszył się o tyle by 
iż może się on udać w dniu  dzi- |gólnych państwach, wreszcie 
siejszym do Walji, gdzie przepędzi 6) zorganizowanie pomocy tech- 
kilka tygodni. Premjer będzie za. |nicznej dla odbudowy przemysłu. 
łatwiał jedynie tylko ważniejsze ę H 
sprawy EOGA gdyż chce po- Obrady ministrów koalicyjnych, 
święcić cały czas swego odpo-| PARYŻ, 9 maros, (Pat). Na 
czynku na gruntowne przygoto-|drugiem posiedzenia ministrów 
wanie się do zjazdu genueńskiego. | finansów państw spraymierzonyc! 


z | A EA MOWĘ OE AEO BRAC 


ała wj; 
a trzeć. 
azeta Kra liro 


ta została zawieczona dojzamierza uczynić to s 
Kaisara. 


Chamberlain oświadczył w izbie 
gmin,że skład delegacji angielskiej 
na zjazd genueński 


nego oswiadczenia w sprawie u- 


R Z CÓŚ JEM EWC Na Na a M a 


w tej delegacji. 
Obecnie rząd angielski odbywa 
narady z przedstawicielami kół fi- 


du genueńskiego. 


Stanowisko Hemiet. 


KŁOPOTY ANGLII. 


Rozmnety w Irlandii. 

LONDYN, 9 marca. (Pat). Po- 
łożenie w Limerick znacznie się 
zaostrzyło. Powstańcy otrzymali 
większe posiłki,  Żądają oni u- 
tworzenia niezależnego państwa ir- 
landzkiego. Irlandzki rząd prowi- 
zoryczny wysłał do Limerick swo- 
je wojska. Obawiają się, że po- 
wstanie obejmie Cork i inne mia- 
sta Irlandji. 


Ratytikacja traktata aaglglsko- 
irlandzkiego,  * 


LONDYN, 9 marca. (Pat). Rew 
ter, Izba gmin przyjęła w trzecięm 
czytaniu 255 głósami przeciwko 52 
ustawę w przedmiocie ratyfikacji 
| traktatu irlandzko-angielskiego. 


1 iby omin 


LONDYN. 9 marca (A W) W 
angielskiej iebia gmin iadezy 
w odpowiedzi ma szo- 
reg iutorpelacii, że rada najwyższa 
proszona © wydsuje opinii w] 
opablikowania maberjaiu 
żożnawców prawniczych o po 
stapowamu sądowym przed sądem 
Rzeszy w Lipsku przeciw t. zw 
zbrodniarzom wojennym, w ody 
wiedzi na interpelacię o antyangiel- 


wia 


ską i antyfrancuską propaganda, | Kestner, 
GDAŃSK, 9 marca.* (Pat). Wj!iprawn abą przez 


radjostneją w|Z wiełkiem sprawozdaniem w 
g|Nimen, zaznaczył, ża rzą! angielski j pił Rathenau. 


obradowano nù sprawą zagłębia 
Saary, następnie oe do udziału 


A eji Włoch w wypłataoh niemieckich, 
nie został| Dalej przystąpiono: do badania 
jeszcze do tej pory ustalony, wo-|inuyoh punktów porsąiknu dzien- 
bec czego nie może złożyć żad- | 0980. 


Opracowane przez komisję 
będą przedłożone mi- 
nisttem skarbów, 


Konferencja małej ontenty. 
BELGRAD, 9 marca, (Pat). W. 


wnioski 


działu przedstawicieli robotników [+ 


nansowych i przemysłowych w|B. K. Dziś rano przybyła tu dęle- 
sprawie współpracy tych kół w |gacja rumuńska na konferencję ma- 
pracach przygotowawczych do zjaz- |łej ententy. Otwarcie konferencji 


nastąpi dziś po południu, Jutro u- 
tworzone będą sekcje, które na- 
tychmiast rozpoczną swe prace. 


BERLIN, 9 marca. — Komisja Plenarne posiedzenia odbędą się 
gospodarcza Reichstagu omawiała|w przyszłym tygodnin.+ 


Piwycięstwo konserwatystów 
„wnęki, 


LONDYN, 9 marca, (Polpress). 
„Morning Post* pisze, iż prawie 
IS" jest, że na przyszłych wy 
orach zwyciężą konserwatyści. 
Kraj jest wymęczony nietyle przez 
wojnę, ile przez niedostatecznie 
określoną politykę powojenną, na 
którą wpłynął bezwzględnie w 
znacznym stopniu przewrót rosyj- 
ski, Kraj potrzebuje i pragnie twar- 
dej władzy, Taką władzę mogą 
dać tylko konserwatyści. 


Sylnacja bolszewików. 
Powstanie: zatyhołozowickie. 


BUKARESZT, 9 marca, (Pat). 


jDzienniki ranne donoszą, że w a- 


kolicy Odesy wybuchło nowe po- 
wstanie przeciwbolszewickie. 


T.jsenicze narady w kwastjach 
rosyjskich, 


BERLIN, 9 marca. (Polpn 
Odbywają się nadal ọtoczone 
sta tajemnicą narady komisji d 
spraw zagranicznych pod pr at 
nictwem 
ogólno-politycznej sytua: 
kiej Rosji w stosunku do zachot 
niej Europy i odbudowy Rosj 
naradach przyjmują udział; - Wirti 
Baner, Ulrich, Reu 


Decyzje, powzi 


przeciwdziała przez nadawanie co-|na tych naradach, zostaną, wedi" 


dziennych iskrówek 


w Leatoalki i|oświadczenia Wirtha, 
smo ze stacją| uwagę przez rząd podczas pertrak- 
tach z rządem moskiewskina. 


wziętę po 


. 


Pabjanice, dnia 9 marca 1922 r. 


Grono nauczycielskie i dyrektor żeń- 
skjega gimnazjum Tow. żydowskich szkół 
średnich w Łodzi składają koledze M. Frostowi 
z powodu śmierci Jego małżonki 


b: p. Reginy z Reiserów Frostowej ` 
nauczycielki II męsk. gimn. Tow. żyd. szkół średn. 
wyraay najgłąbszego współczncia. 76-1 


Głęboki żal i współozucie wyrażamy profesorowi naszemu 
s powody zgonu żony Jego 


Reginy z Reiserów Frostowej 


Oseść Jej pamięci! 


Uczenice ki. VN Żeń. gin. Żył. 


W niedzielę, dnia 12 marca 1922 r. w rocznicę śmierci 


MaksaiMatyldyz Żaksów małż, Keller 


odbędzie się o godz. 11 i pół przed pał. w Synagodze Domu Starców 
fund. matt. Konsstatów nabożeństwo żałobne, na które zapra- 
sea krewnych 1 przyjaciół zmarłych oraz omłonków Łódsk, Żyd. 
Towarzystwa Opieki nad Starcam! 


Z powodu przedwozesnego zgonu kolegi | przyjaciela 


" Dr. med. Władysława Szkurnika 


Kapitana W. P. 


na tej drodze wyrażają swe szczere i głębokie współczucie Rodzi- 
com i Rodzeństwu 


Oiga Laskowska, 
Inż. Karol i Mieczysław Laskowscy, 
Józef Klementynowaski. 


TWA ARON AEE POESWER R 


Z powodu śmierci naszej kochanej nauczy: 


cielki i małżonki p. -pr. M. Frosta. "ryrażamy 
współczucie. 


hb oiwentki i absolwenci 
h, sominariam żyd w Łodzi. 


f 


Piątek 10 marca 1922. 


W dniu 8 b. m. zmarł po długich i ciężkich cierpieniach nasz długoletni pracownik 


ALB 


Po długiej i ciężkiej chorobie zmarł dnia 8 b. m. nasz długoletni współpracownik 


-|- 


EUGENIUSZ SCHWAB 


W zmarłym tracimy sumiennego i pracowitego urzędnika, o Którym wspomnienie pozostanie wśród nas nazawsze. 


7, A RS, A_©> 
Tow. fke. Pabjanickich Fabryk Wyrobów Bawełnianych 
„KRUSCHE i ENDER“ 


EUGENIUSZ SCHWAB 


W zmarłym tracimy nie tylko Kolegę, lecz drogiego i nieodżałowanego przyjaciela, o Którym pamięć zachowamy nazawsze, 


URZĘDNICY 
Tow. fke. Pabjanitkich Fabryk Wyrobów Bawetnianych 
ENDER“ 


„KRUSCHE i 


3308. 


Ignasiowi Sz:urnikowi, z powodu przedwczesnej śmierci 
brata Jego 


b.p. D-ra med. Władysława SzKurnika 


Kapitana W. P, 
składają wyrazy najgłębszego « spółczucia 


Bolesław Wolfson, Emanuel Schweitzer, Leon Frydman, 
Samuel Harak, Salomon Kawanoki, Leon  Opólnik. 


Łódź. 


FELIETON. 


W obranie fachu. 


Wiadomą było rzeczą do nie- 
dawna, że każdy człowiek musi się 
urodzić d mysi umrzeć. Pozatem 
ludzie mogli mieć cechy wspólne; 
ale nie musieli. 

Atoli podczas ostatnich kilku 
lat zaszły w tej dziedzinie w Pol- 
sce poprawki. 

Dzisiaj u nas każdy. człowiek 
musi się nietylko urodzić i umrzeć, 
ale być przynajmniej raz kandyda- 
tem na ministra i dwa razy okra- 
dzionym. M 

Niewielu jest szczęśliwców, któ- 
rym już pzy, pierwszym napadzie 
bandyci łeb skręcili, tak że im już 
ani drugi napad, ani teka ministe- 
rjalna nie grozi. 

Co się tyczy tego okradania, to 


| złodzieje, widząc jak źle się dzie- 


je w państwie, w którem niema 


R porządku i sprawiedliwości, posta- 


nowili zastosować w swoim fachu 
ulepszenia społeczne, 

Ułożyli więc listę obywateli w 
porządku odwrotnym do sumy wy- 
znaczonej daniny i podatków, ro- 


jj zumując słusznie, że kto dużo pła* 
jci państwu, temu już dla złodziei 


mało zostaje e vice versa. 

Tak ułożonych obywateli po- 
dzielili na 3652 partje, tj. na okres 
dziesięcioletni, i listy ełożyli w mi- 
nisterstwie spraw wewnętrznych do 
zatwierdzenia. 

Tam jednak nie mają czasu 


0? | zajmować się złodziejami [i bandy- 
tami, bo dosyć jest reboty przy 


sanacji, reformach wewaętrznych, 
reorganizacji i ustawie o stanie 
wyjątkowym. 

Ponieważ jednak złodzieje nie 
8a iabrykasieni (mie xatde powiz- 


|złe! 
fsk: 


dzenie daje się odwrócićl) i nie 
mogą przetrzymywać stagnacji,więc, 
nie czekając na zatwierdzenie list, 
zabrali się do roboty. 

Nie można im tego brać za 


l oni muszą płacić daninę, a 
ąd wezmą, jak będą siedzieć z 
założonemi rękami i czekać na te- 
go ministra, który ich uwzględni 
w całokształcie swej pracy? 

Złodziej, to nie jest urzędnik 
(powiedzmy np. dawny rosyjski), 
do którego się obywatele z gotów- 
ką schodzą! Złodziej musi ciężko 
pracować, aby się przy dzisiejszym 
wyjątkowym stanie... waluty przy- 
zwoicie utrzymać. 
| Kiedy jeszcze marka polska 
przypominała pieniądz, wówczas 
kradzieży było daleko mniej. 

Ale dzisiaj ?! 

Ceny pędzą z zawrotną szyb- 
kością w górę, ludzie dorabiają się 
poprostu w oczach, a ten biedny 
złodziej ma na to wszystko pa- 
trzeć i nic? 

A gdzie plany zniesienia 8%g0- 
dzinnego dnia roboczego ? 

A gdzie dodatek za 
pracę? 


nocną 


|. Buty droższe, spodnie również, 


chleb także, 
złodziej co ? 
Cóż % on gorszy od szewca, 
rzeźnika, czy innego krawca? 
A może ma się uważać za tt- 
rzędnika państwowego i czekać, aż 


mięso i owszem, a 


czekałby, jak rak Świśnie! 
A czekać trudno, bo innych do- 
chodów niema! -Trzeba żyć z pracy 
rąk, z tego co dzień przyniesie! 
Zresztą jakim prawem się obu- 
rżać, gdy władza nic niema prze- 
|GZe temu? 
gtk. 


Czytajcie 


„Kurjer Wieczorny” 


pa sejm mnożnik podwyższy ? Do- 
| 


Sprawy roboinicze, 


Zebranie sprawozdawcze robot- 
ników przemysłu włókłenni- 
czego. 

Onegdaj wieczorem w ok. kom, 
zw. zaw. odbyło się zebranie, na 
którem delegaci zdali sprawozdanie 
z pertraktacji z przemysłowcami. 

Sprawozdawca wskazuje, iż 4 
proc. otrzymuje robotnik, którego 
stawka zasadnicza wynosi 18 mk. 
i przy najwyższej stawce mk. 47 
podwyżka wynosi 88 proc. 

Mówca uważa iż nie można było 
żądać większej podwyżki, gdyż fa- 
brykanci. widząc że strejk się nie 
rozpoczyna, obstawali przy swych 
warunkach. ; 

Podwyżki dla stawek ponad 47 
mk. są przedmiotem dalszych pêre 
traktacji. Sprawozdanie to wywotało 
gorącą dyskusj» wśród zebranych. 
Kilku mówców uważa, że takie za- 
łatwienie sprawy żadnej korzyści 
nie przyniosło. Delegaci, według 
słów mówców, winni byli zwołać 
zebranie ogólne, a nie działać na 
własną rękę. 

Podług 
niewykwalifikowani 
wyżek nie otrzymują, 

Mówcy są za bezwzględnym 
strejkiem, aż do czasu przyjęcia 
przez fabrykantów wszystkich żą- 
dań robotników. 

P. Kałnszyński 
inaczej postąpić nie było można, 
gdyż ns odbytych zebraniach gło: 
sowano przeciw strejkom i delegaci, 
pertraktujący z prze uysłowcami, 
uważali iż sprawę trzeba załatwić 
bez uciekania się do strejku. Ca 
zaś do zarobków robotników nie= 
wykwalifikowanych, to wiadomo, ig 
robotnik, posiadający praktikų i 
naukę, winien zarabiać więcej, zdyż i 
jest odpowiedzialny za swą robotęć 
a robotnik niewykwałifikowany musi 
tylko zarobić na wtrzymanie swej 
rodziny. Ta różnica zostałą wszę- 
sanana i nie mośna jaj wanąć. 


tych stawek robotniey 
żadnych pod- 


wskazuje, że 


d 


Mówca apelnie do robotników, | 


by nie rozpoczynali w fabrykach 
strejku, gdyż pertraktacje prowa- 
dzone są nadal, zaś po ich zakoń- 
czeniu zwołane zostanie ogólne ze- 
branie. które roz: 
ferencji z przemysłowcnmi i powe- 
mie odpowiednią rezolucje. 

Na tem zebranie zostało zakoń- 
czone. (bip)” 


Strejk w fabrykach kapeluszy. fabryki noszą 


Pracownicy w fabrykach Karola | Ograniczenia 


jczych 


Goeperia i Borucha i Perły wysta- 
wili żądania podwyżki od 50—125 
procent. 

W oznaczonym terminie odbyła 
sią konferencja pracowników z fa- 
brykantami, oi ostatni ofiarowali 
20 proc. podwyżki dla wszystkich 
robotników. Pracownicy odrzncili te 
warunki i konferencja została przer- 
wana, W związku z tem odbyło się 
zebranie, na którem p. Fridrich 
zdał sprawozdanie z odbytej kon- 
ferencji. 

Po dlużsżej dysknsfi postano- 
wiono, aby każdy oddział w swojej 
fabryce pertraktował z właścicielem 
fabryki oddzielnie. 

Ponieważ wykwalifikowani ro- 
bołnicy na warunki fabrykantów nie 
zgodzili się, postanowiono w wyżej 
wymienionych fabrykach rozpocząć 
strejk, (bip) 


Wiadomości bieżące. 


* Bzisiejsza pogoda. 


Komunikat państwowego insty- 
tutu meteorologicznego. 
Prawdopodobny przebieg pogody 

w dniu dzisiejszym: 

Pogoda zmienna, chłodniej, włatry 


pólnocnoszachodnie. 

` Gwaltowna depresja nad Bałtykiem 
spówodowała wczoraj dość silne, a 
miejscami gwałtowne wiatry z kierun- 
ków zachodnich, Na całym obszarze 
Polski panowała pogoda zmienna o za- 
chmmrzeniu dość dużem, Temperatura 
w godzinach popołudniowych wahała 
się w granicach plus 8 (Poznań) do 
pius 15 (Tarnów), Temperatura najwyże 
sza w Warszawie wynosila wczoraj 
pits 9,5, najniższa plus 5,6. 


Syiuacja w handiu 1 przemyśle. 


Po kilkunastu dniach wiel- 
kiego ożywienia, sytuacja w 
handlu i przemyśle znów zmie- 
nifa się na niekorzyść. 

Głównym powodem wszy- 
stkich tych zmian jest sytuacja 
na rynku pieniężnym. Od 
dwuch dni waluty zagraniczne 
poczęły spadać w tempie nie- 
zwykle przyspieszonem. Na- 
tychmiasi nastąpiła stagnacja w 
landlu. Już onegdaj kupcy 
wstrzymywali się od kupna, zaś 
pecori ruch byt minimalny, 
wW 


n walut obcych. 

Większość kupców zamiej- 
scowych opuściła wczoraj Łódź, 
nie kupując towarów. Towary 
dotychczas nie staniały i ceny 
w porównaniu z miesiącem lu- 
tymi są znacznie wyższe. 

W przemyśle daje się rów- 
Pw Da 


Scala, 


Cegicln 


od 50 do 260 mim 


Ceny bezkonkurencyjne 
na składzie. 
Próbki na żądanie: 


Kraków, mi. Szpitalna 7, 


„ Jamienię mieszkanie. 


kachaiń i przedpokój, z wygodamć 
1), zamienię na żakowe 


KJ i 
ik 
YL 


Górny Sł 


„_ Oferty sub. „A. 1.161* do 


(kle, odbija się to w przemyśle 
|wełnianym, a następnie i w ba- 


trzy wynik kon-iwelnianyfn. Po ostatnich pod- 


jczym, robocizna u nas nie jest 


cy liczą się z dalszym| 


Pasy Z sier Ściwielyładziej la 
znacznie wytrzymalaza I tańsza od skórzan.) 
(od Mkp 1500, — do Mk. 5500. — za I metr.) 
Większe sosa 


Hurtownia pasów, szczeliw ete. Biuro techni- 
czne 1 elektrot. „ZENIT Sp. s ogr, odp. 


nież zauważyć pewien zastój. 
W pierwszym rzędzie, jak zwy- 


wyżkach, jakie otrzymali robot- 
nicy w przemyśle włókienni- 


tańsza, niż zagranicą. Niektóre 
się z zamiarem 
ilości dni robo- 
w, tygodniu. Firma Sztaj- 
gert ogrśniczyta prace do trzech 
dni w tygodniu. (bip.) 


Dantna. 


Termin wpłacenia 1-ej raty 
daniny, wymierzonej przez urzędy 
skarbowe, przypada w ciągu 
czterech tygodni, licząc od 8-go 
dnia złożenia ksiąg poboru to 
jest w czasie od dnia 19 marca, 
do dnia 15 kwietnia 1992 roku, 
a druga rata winna być wpłaco- 
na, w ciagu 8 tygodni po upły- 
wie płatności pierwszej raty to 
jest między dniem 15 kwietnia, 
i dniem 26 maja 1922 roku. 

Księgi poboru nadzwyczajnej 
daniny od poboru, będą wyłożo- 
ne w wymienionych kasach, w 
ciągu dni 14, począwszy ód dnia 
14 do 27 marca r. b. 

Termin wpłacenia pierwszej 
raty danigy, wymierzonej przez 
magistrat, t. j. od lokali przy- 
pada w czasie od dnia 22 marca 
do dnia 18 kwietnia r. b., dru- 
giej zaś raty od dnia 18 kwiet- 
nia do dnia 29 mgia r. b. 

Wszelkie wpłaty nskutecznio- 
ne być mogą i przed terminem. 
Wniesienie odwołania nie wstrzy- 

nje obowiązku zapłacenia 
my w terminie, 
lewpłacone w powyższych 
terminach raty daniny, będą 
ściągnięte przymusowo wraz z 
kosztami egzekueyjnami 1 od- 
setkami za zwłokę w wysokości 
5 procent od 100 miesięcznie, 
począwszy od dnia 1 po upły- 
wie terminu. 

Wszystkie kasy czynne są od 
godziny 8-ej i pół do godziny 
t-ej i pół po południu. (bip) 


Osobiste, 


Dotychczasowy kierownik od- 
działu zabudowy miasta, inż. Wie- 
sław Lisowski, mianowany został 
inspektorem budowlanym magi- 
stratu miasta Łodzi. (bip.) 


Wykłady publiczne w instytucie 
nauczycielskim, 


Oprócz zwykłych ładów odbędą 
się w tym Ayśódnia: dog ępne także dla 
niestuchaczy Sal wyklady prof. 
uniw jagiel, W, Wilkosza „Kı czne 
podstawy geometrji” płątek 7i 
niedziela od 11—1, prof. uniw. jagiell. 
Wukadinowicza „O Schillerze i Goethem” 
(w języku niemieckim) począwszy od 
20 marca r. b. do 6 kwietnia b. r co- 
dziennie od 6—8 wiecz, i prof. uniw. 
jagieli. Nitscha „Z dziedziny gramatyki 
polskiej” w dniach 16, 17, 18, 19 marca 
od 5—7 popol. Wstęp na wykład dwu- 
godzinny po 200 mk, od osoby płatny 
z góry za wszystkie wykłądy, za oka- 
SEn Sih py PRE 0 
wykłady odbywają się w szkole zgro. 
madzenia Kupców, ul. Dzielna 58. 


Paczki do Rosji, 
Amerykański wydział ratunko- 
wy w Warszawie (ul. Jasna 11) 
podaje niniejszym do wiadomości, 


{iż wszedł w porozumienie z Anglo» 


|ry przyjmie go w zastępstwie do- 


Piątek 10 marca 1522 r. 


polskim bankiem (Krakow. Przedm. 
47'49), na zasadzie którego bank 
zobowiązał się przyjmować polskie 
marki i wypłacać Amerykańskiemu 
wydziałowi ratunkowemm ekwiwa- 
lent ich w walucie amerykańskiej, 
Zgodnie z tym układem, każdy 
chcący wysłać paczkę żywnościo- 
wą, może wpłacić do banku Anglo- 
polskiego równowartość dziesięciu 
lub więcej dolarów, według kursu 
dnia. Otrzymany z banku kwit 
należy przedstawić Amerykańskie- 
mu wydziałowi ratunkowemu, któ- 


iarów, jako zapłatę za paczki żyw- 
nościowe. 


Czem nie wołno handlować za 
patentem III kategorji? 


Ustawa o podatku  przemysło- 
wym ustala cały szereg towarów, 
któremi nie wolno handlować na 
podstawie patentów TI kat. Po- 
dajemy wykaz tych towarów w 
skróceniu: 

1) Drogie kamienie, wyroby 
złote i platynowe. 

2) Wyroby ze srebra, platero- 
wane i z brytaniku (za wyjątkiem 
tanich wyrobów z tych metali), 

3) Wyroby z marmuru, za wy- 
jątkiem tanich wyrobów. 

4) Starożytności. 

5) Maszyny oraz ich części 
prócz używanych części maszyn 
rolniczych, (nie zalicza się do ma- 
szyn przedmiotów domowego u- 
żytku). 

6) Metale, prócz żelaza, żelaza 
lanego, cyny i ołowiu. 

7) Pojazdy na resorach i sprę- 
żynach, oraz przybory do nich. 

8) grumny metalowe, kasy o- 
gniotrwałe, łóżka i umywalnie, 

9) Samowary —oprócz mosięż- 
nych, rondle miedziane. 


10) Broń. 

11) Przybory foto- 
graficzne, chirurgiczne, fizyczne. 

12) Meble wyścielane, rzeźbio- 
ne, poliłurowane, 

13) Zwierciadła wielkie. 


14) Instrumenty muzyczne, prócz 
ludowych. 

15) Obrazy ręcznie małowane. 

16) Wyroby gumowe f guts- 
perkowe, prócz kaloszy. 

18 bike koty ; 

18) Farby, artyku! apteczne 
w Warszawie i miejscowościach 
pier ch dwu klas. 

19) Futra. 


20) Gotowe nowe ubrania. 
21) Koronki zagraniczne, tiul. 
Matecje i tkaniny (prócz 
niektórych). 5 
_ 28) Wyroby produkcji sagra- 
nicznej. 
24) Wyroby porcełanowe i krysz- 
tałowe. 
25) Tow: 
kolonjalne. 


gastronomiczne i 
ip) 

Sprzedaż majątków 
nieruchomych. 

Sprzedaż majątków nierucho- 
mych podlega opłacie w wyso- 
kości 6 procent wartości nieru- 
chomości. Wiadomo! jednakże, że 
strony przeważnie ukrywają rze- 
czywistą wartość szacunku i o. 
trzymując znaczną część szacun- 
ku przed aktem, w akcie ujaw- 
niają tylko nieznaczną część su- 
my, za jaką nieruchomość zosta- 
ła sprzedana. 

Obecnie min. skarbu opraco- 
wało wniosek  ustawodawczy 
zmierzający do zapobieżenia u- 
krywaniu szacunku w aktach 


TEATR ` | Pożegnalne występy 
Krakowskiej Üperetki Niedziela po poł. 
Py NO W CG SC gó 1 Niedziela wiecz. 


poważnej hurtowni 


1 zakupie 


teketytnej wzgl. przyjmia 


ważnych ftem najehętniej na Gniłeję Jub Foz- 
nańskie i Powerze. Znajomość języka nieg 

j mieekiego, buahaiteji i korespondenoj. 
Faak. zgłoszenie pod „Ktde* čo „Siosu*. 


„Głosu*. 


Exierownik 
bławntów w Ładzi, 
chrzęśoljnatn, reutki 1 zdolny organizator 
oraz wojażer, usitoauukowany w żar | 


zmraiomi posadę 
na odpowiedzialne stanowisko w brenży 


„rAz 


| Szławchszpulmaszyna 
w dobrym simpe, od 30—40 wind poseski-j 


[wana do SĘ: pęczki 


Piątek, Sobota, 


383- 


zastępstwo po- 


Sanana 


buchalkerka 


dla prowadzenia dziennika ł księgi 
głównej poszukiwąna. 
N. T, do „Głosu“ 


"STENOTYPISTKU | 


btegle stenozraiującaj ! piszącej na Remingtonie wynagrodzeniem: Gdańska 57, 
paszukuje Towartnystwo Akcyjne 
oferty £ podaniem znajomości jęz; 


= r waszystwa Kiiczjne* do admin. 


sprzedaży malątkó' nieruoho- 
mych. Otóż obok ywny, po- 
danie w 'akcte tikcyjnie zmniej- 
szonej ceny ma pociągnać za so- 
bą, na żądanie skarbu, przejęcie 
przez skarb snrzedanej nierucho- 
mości za sumę w akcie wyka- 
zamą. (bip) 


O tramwaj do cmentarza 
żydowskiego. 


Na skutek mómorjału zarzą- 
du- gminy  starozakonnych w 
sprawie przedłażenia sieci tram- 
wajowej do cmenterza żydow- 
skiego, magistrat m. Łodzi, za- 
komunikował zarządowi gminy, 
że w projekcie rozbudowy istnie- 
jącej sieci tramwajowej uwzglę- 
dniono połączenie śródmieścia z 
cmentarzami pod wsią Doły, jed- 
nak za względu na brak środków 
tinansowych magistrat m. Łodzi 
narazie do budowy rzeczohych 
linji przystąpić nie może. (bip) 


Warszawski tramwaj drożeje. 

Magistrat m. Warszawy zwrócił 
się do rady miejskiej z wnioskiem 
nagłym o nowe podwyższenie ta- 


ryty tramwajowej z 30 „na 40 mk. Ameryki. 


za kurs. 


Spadek cen brylantów. 

z ministerstwa skarbu do- 
wiadujemy się, źe cena brylan- 
tów na międzynarodowym ryń- 
ku w ciągu ostatnich dni spa- 
dła o 50 proc. Stało się to 
wskutek rzucenia na rynek am- 


sterdamski ogromnych ilości 
rudy djamentowej przez właś- 
cieieli kopalń. 


Apel do społeczeństwa. 


Oddział łódzki polski Czerwo- 

Krzyża > > weć 

walki ze rasy 

Sza zwa oaakż 
zmen, 

Wojna przyczyniła się do zatrwa- 


zalaco Doo tych powo- 
nych: faerat Ppp eg ard 


może doniosłemu zamierzeniu. 
się, niestety, ER Zebranie organi- 
zacyjne sekcji waiki ze leniem 


pes gy dula 6 bm. 
So, nia 


doszło do skutku, Na kiikażat 


Stow. Kom. 


Nr. 69 


wysłanych zaproszeń do urzedów, zw. 
zawodowych, stow. lekarskich i na róż. 
niejszych zrzeszeń zjawiło się zaledwie 
kilkanaście osób. 

Tow. Czerwonedo Krzyta w zrozit- 
mieniu ważności sprawy | w głębokiej 
wierze, że sekcja ta odda nieocenione 
usługi, nie zraża się tą obojętnością 
społeczeństwa i w nalziej, że znajda 
się jednak chętni do współpracy, zwo- 
luje drugie organizacyjne zebranie sekcji 
walki ze zwyrodnieniem rasy na nie- 
dzielę dnia 12 b. m. o godz. -ej popbl. 
w lokalu Czerwonego Krzyża (Piotr: 
kowska 96, 1 p.). 

Niechaj każdy, komu zależy na 
zwalczaniu wyżej wzniankowanych cho- 
ie i na tem, by rasa nasza była silną, 

drową I piękną, stawi się na zebranie. 

Zaproszenia wysylane nie będą, 

Nadmienić należy, że w,Warszawie 
istnieje od dłuższego czasu tow. walki 
ze zwyrodnieniem rasy, które położyło 
na tem polu wielkie zasługi 


Odczyt o podróży morskiej. * 


W niedzielę, dnia 12 b. m. od- 
będzie się w żółtej) sali hotelu 
„Mannteufel* odczyt angielski p. 
W. S. Jesienia, na temat „My 
First Trip to America" (Moja 
pierwsza podróż do Ameryki), Po- 
czątek o godz. 4 po poł, W od 
czycie tym, pełnym hu:noru i ob: 
fitującym w zabawne epizody, 
prelegent opisze swą podróż do 


TY 
Komunikat: 
Związek Za: Prroowii- 


ków Bankowych zwołuje, w dniu 
11 bm. o godz. 8 wieczorem (Piotr- 
kowska 108) Ogólne zebra a 

zawiadamia d 


Wszystkim paniom t pasos, któ- 
tak lwy sposób przyszynti 
sę Toe siet 


r. b. składa a 


as 99 sk 
Tow. Gutmang giht | 


csnfejzze 
m 


Artystom matarsom t artystkoty | 

Bier, Terazhistwag, Ekia. 

ny, , 
Bermanowi, 

EZ Kajaberovi, Baap. 

gali A ania à 

Laneti E oktaia uajecritgacij 

ane, | 


aezonio 


TRADYCYJNY WIELEE | 
Balmaskowy | 
poń 


„Mi-car6 me 


Nagrody 


rzenia pier 8 Pao Enue 2. aT s 


Własny bufet—obficie zaopatrzony, Trzy pierwszorzędne orkiestrg: 
Bilety do nabycia u W-go 8. Heimana, róg 
skioj X 52, | w Kancelarji Stowarzyszenia 
10 rano w kasie 


N Bjs, w dniu zabawy 


racje. 


vferty sub T. 
. EFi 


Szewęóławe 
ów nod „To 
„Głosu Polsklągu”, 
40—1 


Długoletnia starsza 
í gorsetów 


T 


Dzielnej 1 Piotr 
p ul, Stenkięwisza 
ilbarmonji. 


Premjera! 


SENSACJA! 


panne pracowki 
firmy 
Me-mo Annette 


Helena Załupska | 
Wólczańska 144, H p PODF ofie. -, 


Przyjmuje wszelkie ubstałunki £ rope- 
Przyjmuje wszelkie, EA uke 


Zaginął pies-wilk. 


Ostrzega się przed kupnem. Qdprowadśii 


ta 

3 

B. Judelewióz. 
2 
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Oinrewa, , ] 
LONDYN, 9 marca. (Pat.) — 
Rząd sowiecki wysłał jak wiadomo, 
do Londynu notę, domagającą się 
dopuszczenia na konferencję genu- | 
efiską delegacji angorskiej. Na no- 
lę tę wjęczono sowieckiemu przed- 
sławicielowi w Londynie Berzino- 
wowi odpowiedź następującej treści: 
Zwoływana w' Genui konferen- 
cja, bynajmaiej, nie będzie się zaj- 
mowała kwestją turecką. W każ- 
dym razie wątpliwem jest, ażeby 
kwestja wysłania do rządu turec- 
kiego fiproszenia na tę, konieren- 
«ję wchodziła w kompetencję ro- 
syjskiej handlowej delegacji w Lon- 
dynie lub rządu sowieckiego w 
Moskwie, 


N pożyczkę zmgjelską dla 
głodnych. 


LONDYN, 9 marca (Pat) Hav. 
Rada ministrów pod przewodni- 
otwem Lloyd George'a zastana- 
wiała się nad propozycją ndzle- 
lenin Rosji pożyczki w wysoko- 
350 tysięcy funtów szterlin- 
"ów na pomoc głodnym. 


Erha kantereacji waszynytońskiej. 


PARYŻ, 9 marca (Pat), Havas. 
Na połączonej komisji marynarki I mi- 
nisterstwa spraw segranicznych Sar- 
raut zdawał sprawozdanie z wyni- 
sów konferencji w Waszyngtonie. 
Nasza delegacja — mówił Sarraut— 
dokłada wszelkich starań, by zapew- 
nić powodzenie konferencji, oraz by 
utrzymać nadal bezpieczeństwo na 
morzu dla Francji i "jej kołonji, Po- 
mimo ozynienia Francji zarzutów o 
ślążenia impezjalistyczne, pororamie- 
nie w "wasz yłłętonie osiągnęło za- 
kreślony cel“. Dalej w toku obrad 
zebrania zabrał głos Poincaré, Ten 
ostatni podkreślił znaczenie szeregu 
nkładów, które w najbliższym czasie 
będą przedłożone parlamentowi. W 
końcu minister marynarki zaznaczył 
palącą potrzebę uchwalenia przez se- 
nat programu morskiego, zgodnie z 
projektem przyjętym na zdążę 

waszyngtońskiej. 


PARYŻ, 9 marca. Havas, — 
Według informacji z Waszyngtonu, 
senator wczoraj 
w senacie wielką mowę, w której 
om ay Się ratyfikacji układu w 
sprawie Oceanu Spo! Pokojnego. Rece 
tyikowanie ukłądu by! 

— zdaniem ak. cya 
na szwank-umowy iłotowej. Układ 


4-ch państw kładzie kres sojuszowi 
TOR Kane arei . 


kejgorsza zdrada. 
(ik 2 ciągi. 


dan Olieslagers zamknął za nim 
starannie drzwi. „Ale jeśli nie bę- 
dziesz mógł tego ze mnie wy- 
cisnąć—zamkniesz mnie w więzie- 
niu, co?“ 

Zasłonił starannie okno,- na- 
stępnie zdjął przepaskę z twarzy. 

Przez dwanaście dni siedział 
Jan Olieslagers w swym pokoju, 
jadł, pił, palił i czytał. Życzeń miał 
niewiele; ale dyrektor posyłał mu 
whisky, wino, papierosy i rozmaite 
katesy, Przepaskę miał zawsze 
pr sobie i nakładał ją skwapli- 
wie za każdym razem, zanim otwo- 
izył drzwi, ; 

Nie ruszył ani jednej z tych 
wszystkich rzeczy, które leżały na 
stole. Tylko małe lusterko zabrał 
z sypialni do laboratosjum Patrz: 
w nie co kilka godzin; badał skru- 
pulatnie, jak wzmacnia się zarost 
na brodzie, policzkach i wargach. 
Ż zadowoleniem stwierdzał, że wło- 
sy były o wiele ciemniejsze, niż 
jasna czupryna, i że rosły prędzej, 
niż się spodziewał. 

W piątek popołudniu przesłał 
dyrektorowi krótki liścik: „Zechce 


pan przyjść do mojego labora- 
torjum jutro o godzinie dwunastej 
w południe* 

Dyrektor przyszedł—i nie za- 
stal nikogo. Jan O lagers znikł il 


<« swoim dobytkiem. 


Piątek 10 marca 1922. 


Stosunki polsko - belgijskie. 


WARSZAWA, 9 marca (A. W.).| umowy handlowej. W tej dziedzi- 
Bawiący w Warszawie w sprawach |nie nader pomocną jest działal- 
służbowych minister PROCY. ność powstałych niedawno izb 
Rzeczypospolitej przy rządzie be! eies polsko-belgijskiej i bel- 
gijskim p. Władysław hr. Sobański ; gijsko-polskiej. Nawiązanie przy- 

MER przedstawicielowi „Ajencjijjaznych stosunków z Belja jest 
Wschodniej“ następujących infor-|tem bardziej cenne, iż kraj ten, 
macji w sprawie stosunków polsko- jakkolwiek geograficznie mały, zaj- 


Najychpalast | go zaras paat doabaiy, 


belgijskich. 

Stosunki polsko- „belgijskie, na- 
wiązane z chwilą uzyskania niepo- | we, 
dległości przez Polskę zaciesniają 
się coraz bardziej, czego widomym 
dowodem było ostatnie udekoro- 
wanie króla Belgów orderem Orła 
Białego. Stosunki między obu kra- 
jami wkraczają obecnie na ożywio- 
ne tory, gdyż Belgja, która dzięki 
pracowitości i energji swych óby- 
wateli powróciła już do normal- 
nych warunków ekonomicznych, 
szuka eksportu dla swych kapita- 
łów, przemysłu i ludzi. P. minister 
stwierdził z ŚR, iż co- 
raz więcej ludzi czynu ener 
zaczyna wyjeżdzać do Polski, ja! b 
do kraju, który sam przez się 
przedstawia bogate Te dla dzia- 
łalności ekonomicznej, a przytem 
jest dia zachodu punktem wyjścia 
dla przyszłej akcji odbudowy Ro- 
sji. W związku z tem nawiązaniem 
się stosunków ekonomicznych mię- 
dzy obu krajami czynione są obec- 
nie BE ch celem zebrania 
materj: które posłużą do pod- 
jęcia rokowań w sprawie przyszłej 


muje dziś w koncercie państw en- 
aw stanowisko wielko mocarstwo- 

co przypisać , należy nietylko 
bohaterskiej roli jaką odegrała Bel- 
gja w czasie wojny, lecz także 
wybitnym zaletom jej mężów sta- 
nu jak Theunis i Jaspar. Dzięki|, 
ich kompetencji i znajomości tere- 
nu na którym pracuje Belgja bie- 
rze dziś poniekąd równorzędny u- 
dział we wszystkich naradach wiel- 
kich mocarstw. 

W zakończeniu poseł Sobański 

podkreślił wybitna rolę jaką odery: 
wa w życiu państwowym Belgji 
król Albert, niezmiernie źródłowo 
i|obeznany z kwestjami polityki za- 
graniczriej. Tembardziej podkreś- 
tié to należy, że król Albert kilka- 
plas wyraził p. intlari o 
skiemu wyrazy szczer: 
i przyjaznych uczuć "in "Pol Polski. 
Fakt dekorowania króla Alberta 
orderem Orła Białęgo odbił się ży- 
wym echem w prasie belgijskiej, 
która przy tej sposobności podkreś- 
la nowy dowód serdecznych sto- 
sunków panujących między obu 
krajami. 


Stany Zjednoczone, które zwo- | notę protestającą. 


Z 


Tekst noty 


łały konferencję waszyngtońską i|zostanie podany wszystkim pad- 


same występowały na 
łym szeregiem propozyci 


zada, 


żyć uzbrojone od st dn głów i 
wśród nieustannej nowej 
wojny. 


Strejk metalurgiczny w Hianczach, 


z Ca-|stwom Sprzymierzonym do wiado- 
pe ab nie 2 móści, Zarządzono Środki ochrony 
uchylać się ratyfikacji ukła- ji 
jezeli nie chcą znaleźć się wij 
odosobieniu, w którem musiałyby 


akaa porządku ze strony 


Robotnicy niemieccy wobec 1 maja 
Po mis 9 marca. (Pat). Wczo- 
odbyły się tu obrady partji 

add w czasie których 


MONACHJUM, 9 marca. (Pat) |Postanowiono z okazji święta ro- 


Według dzisiejszej 
mieckiej, etrəjk 


talergicsnyjch ressSzerza sig- 
Obecnie  strejkuje 15.000 ro- 
botsików. 


Echa zajść w Rijece. 


PRAGA, 9 maroa. (Pat). Radfo. 
Tatejsze dzienniki donoszą z Bel- 
grado, te jugosłowiańska rada 
ministrów ogłosiła 


wózoraj w 


prasy 'nie. |botniczego pierwszego maja urzą 
botników me- |dzić obchody robotnicze w nie- 


dzielę, 30 kwietnia, zaś 1 maja nie 
przeszkadzać tym, którzy żechcą 
pracować. Pozatem postanowiono 


nie urządzać wspólnych obchodów 
z komunistami. 


Roger soriologiczay w Pradne. 


PRAGA, 9 marca. (Pat). Cze- 


sprawie Rjoki następujący komu- | skie biuro donosi, że komitet przygo- 
nikat: Rada ministrów obrado |towawczy międzynarodowego kon- 


wała nad-aytuaoją wytworzoną na 
skutek ostatnich zajść w Rjece 
| postanowiła wysłać do Rzymu 


R WE E ujfamekowae polowie, SAARA oda = || OR omiywi wa a E e A: Odda i 4 w policji i rozpoczę- 
A|iy się gorączkowe poszukiwania 
wszędzie, we wszystkich czterdzie- 
stu ośmiu stanach. Wszędzie— prócz 
małego cmentarzyka w Andernach. 


Jan Olieslagers przesiedlił się 
w nocy, tuż przed wschodem słoń- 
ca, Stef oczekiwał go, pomógł mu 
natychmiast przebrać się, Para cięż- 
kich trzewików żołnierskich, grube 
spodnie, niebieski sweater, kaftan, 
czapka i szalik—wszystko to leża- 
ło przyszykowane. 

Kilka godzin trwało, zanim spre- 
perowali ubranie, aby robiło wra- 
żenie przybredzonych i już uży- 
wanych rzeczy. 

/Ody stary grabarz wyszedł ze 
swego domku, Jan Olieslagers pod- 
szedł do -niego i zaofiarował mu 
swe usługi. 

— Skąd przychodzisz? — za, 


Ale nie czekał nawet na odpo- 
wiedź i szybko mówił dałej: Czy 
mówisz po niemiecku? 

— Tekl—odpowiedział fłamand- 
czyk, 

Stary zatarł pomarszczone ręce, 
a po chwili rzekł: 

— Odrazu zrozumiałemt Chcesz 
się tutaj _ ukryć, cos-na czas woj: 
tam wszystko jeúnoł 

tydziej- agda cię 
— Poczem irz sengl 
Stefl Stefl 
wit się i stary zwró 
cił się do miego: 

— To jest. nowy. Nszywa się 
Mike, jak „ten poprz 


tat stary. — Kto cię tu przysłałł— 


gresu. socjologicznego postanowił 
urządzić tutaj powyższy kongres 
w roku 1923. 


Stef uśmiechnął i odrzekł: 

— Dobrze panie! 

Ale stary jeszcze raz ich za- 
trzymał, dają pytanie: 

— Gdzie mieszkasz Mike? 

Flamandczyk odpowiedział: 

— Nie wiem. nie mógł- 
f a dostać pokoju pœ tamtym 

„Dopiero przyjechał? — mruczał 

. — Rannym pociągiem? To 

zo rozumnie—i odrazu tu przy- 
szedł?...' 

— Nie, pokoju po poprzednim 
nie możesz dostać— mieszkał oń 
bowiem w mieście u swej żony. 
Musisz dzisiaj wieczorem poszu- 
kać, już tam coś znajdziesz, 

Nowy Mike zapyżał: 

— Czy tutaj na cmentarzu nie- 
ma jakiegoś pustego pokoju? 

Ale stary potrząsnął głową i 
„|pgrzekk 


- Nie, Nic absolutnie. Wszys- 
“hey mieszkają w mieście., Tylko Stef 
iutaj mieszka. 

Nagle Stef wi 

— Możesz zamieszkać n mnie. 

W ten sposób Jan Oliesiagers 
wprowadził się do Stefa, do ma- 
łego pokoiku przy kostnicy, po- 
środku cmentarza w Andernach 
w Egipcie, » 


. 

Uczynił przedewszystkiem po- 
koik nieco bardziej mieszkalnym, 
Posłał Stefa do miasta, kazał mk 
kupić śóżko paos i kilka waa 


PE 


Wybory w Ruunji, 

BUKARESZT, $ marca (Pat) 
Radjo „Orient“. Według dotych= 
czasowych informnoji, rezultaty 
wyborów do parlamentu zapew- 
niają rządowi powodzenie na. 
całej linji. 

Opozycja rządu rozporządza 
60 głosami. Definitywne rezul 
taty wyborów będą znanegłopie- 
ro w końcu tygodnia. 


Zaburzenia w Japonii, 


MOSKWA, 9 lutego. (Polpr.)— 
Prasa tutejsza donosi, Iże w Tokio 
przed gmachem parlamentu odbyła 
ie] kong manifestacja, w któ- 

jęło udział. kilka tysięcy 
di anifestanci wystąpili z żą- 
daniem powszechnego prawa wy- 
borczego. Dla podtrzymania po- 
rządku zawezwano oddziały woj- 
skowe. 


Jarmark książki we Florencji. 


WARSZAWA. 9 marca „/Pat). 
Międzynarodowy jarmark k$iążki 
we Florenoji nadesłał zaprosze- 
nie rządowi polskiemu wzięcia 
udziału w jarmarku. Polska bie- 
rze udział w organizującym się 
we Florencji międzynarodowym 
jarmarku książki. 

Jarmark we Florencji otwarty 
zostanie w końcu kwietnia b. r. 
na przeciąg 8 paciai 

Obejmować będzie dzial współ- 
czesny Í retrospekoyjny. Prace 
są już w toku. Ze względu na 
udział Poiski, pożądane jest jak- 
największe a a a e tą 
sprawą. 


Kronika telegraficzna. 


Nowy wynalazek. PARYZ, 

8 marca (Polpr.) — „New-York- 
Her."informuje, że pewien elektro- 
technik w Pensylwanii zbrobił rad- 
zwyczajnie ważny wynalazek, za 
ngk którego osoba rozmawia- 
o AJ telefon, robi się widzial- 
osoby, stojącej przy dru- 

da sera linji telefonicznej, nie- 
zależnie od jej długości. 


= Armja czeska. Według „Du- 
stojnickych Listow* w armji cze- 
cho-słowackiej służy czynnie 48 
generałów etatowych. Miejsc ge- 
neralskich jest 111. Część tych 
miejsc obsadzona jest- przez puł- 
kowników i podpułkowników. 


- Podatki w Nierńczech. Ko- 
misja podatkowa parlamentu Rze- 
szy skończyła obrady nad projek- 
tem ustawy podatkowej. Obrad 
plenarnych aid AO W REA CWA PARE Omar mad. O. o IÓBIĄ nad tym 
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projektem należy oczekiwać w końā 
cu przyszłego tygodnia, 


- Nowy arcybiskup Medjola- 
nu. Papież mianował kariynała 
Tosi'ego arcybiskupem Med Manm, 


Diway gość. 
(Telefonem). 

Wczoraj patrol policyjny aresz= 
tował pod Warszawą osobnika o 
wygłądzie nieeuropejskim. Okazało. 
się, że jest to obywatel Kamerunu 
w Afryce zachodniej, urodzony. z 
matki niemki i ojca murzyna, Siie 
żył on w wojsku niemieckiem, ale 
ponieważ Kamerun należy obecnie 
do Angliji, uciest z Niemiec, chcąc 
dostać się do swej ojczyzny atrye 
kańskiej, 

Po otrzymaniu tych wyjaśnień, 
udzielonych w języku niemieckim, 
kameruńczyka odesłano do posel- 
stwa angielskiego. 


Nłodociagi podróśni. 
(Telefonem). 
Wczoraj w mieszkaniu przy ul, 
Skorupki nr. 4 w Warszawie itcie- 
o dwoje dzieci: 13-letni Tadeusz 
1l-letnia Zofja  Awkudowicz. 
Dzieci zabrały rodzicom na koszta 
podróży 50,000 marek i udały się 
w podróż do Zakopanego. Policjz 
otrzymała polecenie zatrzymania 


i 


młodocianych podróżników. 


Wartość złota w Rosji. 
(Telefonem). 
Dekretem rządu sowieckiego 
ustalono relację rubla złotego da 
sowieckiego na m. marzec w sú 
mie 200,000 rubli. 


tV-ta Naa państwowa 


Piąta klasa. — Drugi dzień, 
Główniejsze wygrane: 


Mk. 80,000 n-ry 3588, 86639. 
Mk. 80,000*nr. 10869. 

Mk. 20,000 ur. 48236, 

Mk. 15,000 nery 26455, 39071, 
41871. 

Mk. 10,000 n-ry 24923, 36351, 
45769, 69,272, 74477, 81810, 85749. 
Mk. 8,000 n-ry 853, 1473, 35696, 
53674, 59958, 

Mk. 5. 000 n-ry 4610; 6659, 14384, 


Stef okazywał mu na każdym 
kroku, że jest jego przyjacielem. 
Wstawał zawsze o pół godziny 
wcześniej, przynosił wodę, czyścił 
ubranie i trzewiki. Załatwiał rów- 
nież drobne sprawunki w mieście, 
Ponieważ ciągle pracowali razem, 
to Stef orał za dwuch i gdzie się 
tylko dało ułatwiał przybyszowi 
żmudną pracę. 

Podczas pierwszych tygodni nie 
zauważył Olieslagers nic szczegól- 
nego w zachowaniu się Stefa, ani 
cienia tajemnicy s 

Wreszcie pewnego wieczoru spo- 
strzegł pewien niepokój u Stefa. 
Pewnego popołudnia był wolny od 
pracy, pierwszy raz wybiegł poza 
cmentarz i włóczył się po mieście. 
W międzyczasie urosła mu gęsta 
broda; nie potrzebował się oba- 
wiać, że go ktoś pozna. Gdy po- 
wrócił, Stef siedział na swem 162- 
ku i gadał w przestrzeń. Przed nim 
stała odkorkowana pełna flaszka 


— Ty pijesz, Stef? — zapytał, 

— Nie, Mike — wyjakat Stef, 
Nazywał go czasami Mike, naśla- 
dując innych! Następnie po dłuż- 
szej chwili dodał: „To dla pana!“ 

rody się ociężale, zupełnie 
do opanowania swych 


Olielagerę pomyśle: ja mam 
Chce mnie widoczefe upić, 


pié. 
Uśmieshnął się i rzeki: 

—, Dobrze, przyjacielu, napij- 
æy ae 


driwszy 
lotykał aktat 
M onii umi zu-| 


skt jedne 


za 


18250, 32811, 35009, 44747, 50588. 
p" 
pełnie, Ale Oliesiagers, by spra» 


wić przyjacielowi przyjemność, pił 
bardzo dużo. Gawędził, najpierw 
o mieście io tem, co tam widział 
Mówił następnie o rozmaitych rze« 
czach, opowiadał o Nowym Yorkit 
i innych miastach. 

Stef z początku usiłował uwa- 
żać, potem dał sobie: spokój, ta, 
co go interesowało, nie opuszcza: 
ło go. ani na chwilę. 

Stopniowo poczuł flamandczyk 
lekką  ociężałość, przesadzał js] 
rozmiary dowoli, SŚmiał się, śpis* 
wał, wstał i zatoczył się. Wreszcie 
udał bardzo zmęczonego i rzucił 
się na łóżko. Kazał sobie podać 
książkę, twierdząc, że chce je: 
czytać; pozatem musiał mu Slaf 
postawić jeszcze pełną szki 
przy łóżku. Opróżnił ją urocz, 
czytając przytem, podczas gdy $ 
põwołi się rozbierał, Olieslapers 
czuł, jak tamten go obserwuje, nie 
spuszczając z niego oka. Naresza 
cie wypuścił książkę z ręki, zanie 
knął oczy, ziewnął, westchnął, ode 
wrócił się na drugi bok. Udawał 
pijanego; naśladował człowieka za« 
sypiajscego. K 

Stet usiadł przf nim na ióżkuw 
Pod nrag powoli jego. rękę, opuśe 


cil j z pov wrotem, huchnął mu 
zlekka w zamknięte powieki. Nas 
stępnie, upewniwszy się, że przys 
jaciel śpi bardzo- mocna, 'skrecił 
światło. 


Powoli otworzył Jan Oliealaters 
oczy. Ale nie widział niczegu—w 
pokoju było zupełnie ciemno 


(d. © N 


Kryzys. 


Przed niedawnym jeszcze cza- 
sem ugrzeczniony kupiec zawiada- 
miał swych klijentów, oczekują- 
cych w jego sklepie na załatwienie 
sprawunków, że masło staniało 
Klijenci wystuchiwali tego zawia- 
domienia w milczeniu, a na ich 
iwarzach malowało się zakłopo* 
tanie, 

Tego samego dnia po mieście 
kursowała pogłoska, że spada cena 
panierosów i, że jaja mają rów- 
nież tendencję zniżkową. 

Zdawałoby się, że na skutek 
takich wiadomości powinni sobie 
ludzie 5a ulicach padać w objęcia 
z tkaniem w gardle i składać bra- 
terskie pocałunki na swych czo- 
łach, jax to czynili rosjanie w 
Wielkim Tygodniu, zanim bolsze- 
wicy wyzwolili" ich i oświecili, 
U nas nie dzieje się nic podobne- 
go, nikt się nie cieszy, nikt nie 
dzieli się z bliźnim radosną wie- 
ścią. Wprost przeciwnie, ludzie 
w takich razach robią wrażenie 
zmariwionych i ma się wrażenie, 
że im czegoś brak. 

1 rzeczy: 


|| Farani 


šcie czegoś im brak. | 


Brak im tematu do rozmowy, któ- | 


rym żyli przez lata, bowiem, mć 


na metry 1 odpasowane w 
wietkim wyborze po nadzwy- 
cza) tanich cenach, bo jeszcze 
przed  podskoczeniem cea 
zakunione, oraz najnowsze 
materjały na garnitury męskie, 
ulstry, spodnie, palts damskie, 
oraz szowioty, garbardinę eot. 
sprzedaje tanio firma 010—3 


SZMRCHEL! ROZNER, Łódź, 
Pletrkowaka 100 | fikja 100. 


—— 
skarżylismy się na wysokie ceny, 
jak dzisiaj, a wszystkie dzienniki 
z tamłych dni pełne są informacji 
o niesłychanej drożyźnie. 

Bowiem to jest przekleństwem, 
które my, śmiertelni, oddziedziczy- 
liśmy po naszej grzesznej pra- 
matce Ewie, że nie spostrzegamy 
raju, gdy w nim żyjemy, i że tylko 
wówczas czujemy się dobrze, gdy 
możemy utyskiwać, 

Dopiero, gdy będziemy w nie- 
bie — które, mam nadzieję, jest 


|zapewnione dla mnie i wszystkich 


moich czytelników — dopiero wów- 
czas będziemy wiecznie chwalić i 
Śpiewać alleluja. Obawiam się 
jednak, że i tam znajdą się ludzie, 
którzy będą się gromadzili w ką- 
ciku i czynili sarkastyczne uwagi. 
Victor Aubuttin. 


Boże; o czem mamy między soba | pizykiteń angielskich Kooperatystów 


mówić, jeżeli nie o tem, że kotlet 


wieprzowy już znowu podskoczył | Ay, 


w cenie. A to przecież czyniliśmy 
przez sześć długich lat. 

Bądź co bądź ten czas niedo- 
statków ma tę dobrą słronę, że 
stworzył nam tematy, Gdy naz 
gabnął cię głupiec i chiał sprowa- 
dzić dyskusję na rzeczy wyższe — 
głupcy chętnie mówią o rzeczach 
wyższych — wystarczyło, byś wtrą- 
cit pytanie: „Co pan powie do 
tego, że strzyżenie kosztuje obecnie 
250 marek?" i oto jnż pływaliście, 
on i ty, w rozmowie ciekawej, a 
nie obowiązującej. 

Mogłoby się zdawać, że jeśli 
ma być lepiej, to będziemy mówić 
właśnie o tem, że”oto obecnie za- 
czyna być lepiej. Ale nie jest to 
takie proste. gdyż poczucie szczę: 
śliwości sprzeczne jest z naturą 
ludzką. 

Zapewne każdy z was jeszcze 
sobie przypomina.te czasy przed 


wojną, gdy jajko kosztowało trzy) 


kopiejki i gdy za 400 rubli można 


W osłalnich latach powstała w 
glji t. zw, partja kooperatysty- 
czna, której celem jest popieranie 
interesów ruchu  współdzielczego. 

W agitacji swej fposługuje się 
fa partj nasiępującemi przykaza- 
niami: k 

1. Kochaj swoich kolegów szkol- 
nych, którzy będą towarzyszami 
twej pracy w życiw. 

2. Kochaj naukę, która jest po- 
karmem dla umysłu. 

8. awięć każdy dzień użytecz- 
nemi postępkami i dobremi uczyn- 
kami. 

4. Szanuj ludzi dobrych— bądż 
uprzejmy dla wszystkich — nie 
płaszcz się przed nikim. 

5. Nie odnoś się z nienawiścią 
do nikogo — nie mów o nikim żle 
— nie mścij się, ale broń swych 
słusznych praw. 

6. Nie bądź tchórzem. Bądź 
przyjacielem słabemu. 

7. Pamiętaj, że wszystkie bo- 
gactwa świata tworzy praca. Kto z 
nich korzysta bez zapracowania na 
nie — kradnie chleb pracownikom. 

8. Obserwuj i myśl, aby zna- 
leżć » awdę. Nigdy nie oszukuj 
siebie i innych. 

9. Nie myśl, że ten, kto kocha 


było przedsięwziąć podróż do Nea-;Swój kra, musi nienawidzieć lub 


polu d Rzymu. Czy chodziliśmy 
wówczas elastycznym krokiem, 
czy śpiewaliśmy radośnie: „O, ja- 


Henry Bataille. 


Z Paryża dochodzi nas wia 
mość o śmierci poety i dramatu: 
ga H. Bałailie'a. Bataille zmarł za- 
pewne nagle, gdyż był człowie- 
wiekiem eszcze stosunkowo mło- 


dym i nie liczył więcej jak lat 50. chować swą indyw. 
Cieszył się 'aknajlepszem zdrowiem |tak często zatraca si 
i ostatnio ukazała się na scenie, zazna sławy i zakoszi 
nowa jego sztuka, zreszłą dosyć go tryumifu, Bal: 
i czywał, zawsze 


| 
| 


ozięble przez publiczność przyjęta. 
Bataille czuł się zawsze He 
pełnym sił do walki i walczył też 
wiecznie z krytyką i krytykami, 
którym z weiwą sobie właściwą 
kaka twarz te wszystkie zarzit- 
y, które autor zwykł czynić - 
tykowi. y kes 
H, Batailie był 
nej liczby drama 
osobistością wybi 
stkiem był poetą z Bożej łaski; 
jego najbardziej łobuzowskich 
pełnych sprytu szlukach, 
wał się zaws; 
„wej poezji, alowha się zawsze 
chcć jedna postać, wyr: 
nad miarę przeciętnej 


pośród ogrom- 


z ko- 


| 


kle piękne jest życie?" -O nie; żyć ze s 
Mae O 


| 


turgów francuskich ines 
itną. Przedewszy-, dowi: 
wb; 
il 
t znajdo- wało 
kącik dla- prawdzi- starych 


po- prędko, że pow 


medji i często odnosilo A wraże- | 


nie, że to co dzieje się na Śceni 
widzimy po przez srcbrzystą zas; 
nę, “tóra przytłumia wszy siko, 
k „by być zbyt jaskrawe i ra- 
a. to, -c0, się działo na scenie 


pogari+ innemi narodami, 

lądaj dnia, w którym 
wszysc tzie będą wolnymi oby- 
watelan jej ojczyzny i będą 


Piątek 10 marca 1922 r. 


W pięknym przekładzie Henryka 
Bezmaski (Red, Posner) f Marji Za- 
bojeckiej ukazała sią nakładem To- 
warzysiwa wydawniczego w War- 
szawie „Idylla tragiczna“ Romain 
Rolanda: Piotr i Łucja, 

Pełna wzniosłego urokn i snbtel- 
nego czaru pieśń miłosna dwojea 
dzieci francuskich, które w zetełkn 
1 przekleństwie wojny odnajdują w 
najczystszem i najgłębszem zapamię- 
tanin miłosnem, jedyną droze nciecz- 

I Lewiatanem wojny i ucisku 
8] lego, Wielki twórca wsvół- 
czesnej epopel duchowego bohater- 
stwa, pisarz, na którego kriątkach 
kształciło się młode pokolenie Francji 
1 Enropy w "przeddzień wojennego 
| kataklizmu, człowiek, który mial od- 
waga w okresie najbardziej rozbuja- 
łego nacionalizmo, i psychozy wo- 


jonnej stać się niejako Winkelrydem jp 


pacyfizmu 1 miłości społecznej, 
zakłada w tej klasycznie prostej, głę- 
bokiej w naiwnym rysunku postaci, 
wzruszającej w ukochaniu najmłod- 
szej, dziecięcej Francji, najbardziej 
artystyczny | najsilniej przekonywa- 
jący protest przeciw tym wszystkim 
okropnościom duchowym i fizycznym, 
ma jakie było narażone całe pokole- 
nie dorastającej w ogniu walki mło- 
dzieży francuskiej. To jakby symbo- 
liczny sąd i twarda odpowiedź. ndzie- 
lona przez subtelnego Oliviera w 
czasie dysknsji z Janam Ohristofem 
na temat zbliżającej się katastrofy 
dziejowej.) 4 

Romain Rolland nfe oskarża, sni 
nie uprawia publicystyki, Na tle o- 
strzeliwanego przez niemców Pary- 
ża znajduje dwoje dorastających dzieci 
— Piotra i Łucję, — którym towa- 
rzyszy przez krótki ogas ich idea!- 
nej, najpiękniejszej, a tak tragieznie 
zakończonej miłości, Każde niemal 
zdanie, każdy fragment djalogu, kat- 
da refleksja, pejzaż 1 rozmowa fê- 
śnieje nić wnanym kunsztem psy- 
chologicznej intuicji. Mało jest ksią: 
żek w literaturze, które na kilka- 
dzlesiącin stronach rozwijają takie 
bogactwo obserwacji, przeżycia szla- 
chetnego, patosu ducha, i optymi- 
slycznyóh przekonań w niezniszczal- 
ne piękno duszy człowieczej. Nie- 
wiele jest takich dzieł, w których 
artysta na tle najpotworniejszego 
kontrastu wojny, umiałby wydobyć 
tak harmonijną, wewnętrznie zrów- 
noważoną i opanownną „idyllę* ży- 
cia dwojga í tylko dwojga osób. 


Pasadan tta perzeczanych. 


W tych dniach udało się Żandarnerji 
w Lipniku na Morawach aresztować 
oszusta małżeńskiego Valeka, czecha, 
który wodził za nos ogółem.sto nerze- 
czonych, panien i wdów. Metoda jego 
nie była zbyt wyrafinowana, przeciwnie, 


bardzo prosta i zawsze tasoma, Zwra- 
cal się 
prarnęcych jść za mi wmaw!ał w 


jŁ, 
nie, że posiada dobra zlemskie, prosił! 
pig 'A | je o rękę i zachęcał do wspólnego wy- 
w pokoju i prawości. | jazdu celem obejrzenia dóbr. 


on zazwyczaj do starszych | 


Książa o miłości. 


Tajemnicą artystycznego oddzia- 
ływania Romain Rollanda jest je- 
go niezłomna i święta wiara w po- 
słannictwo człowieka na ' świecie, 
Nie ma takiej małości ani takiej 
duchowej nędzy, w której nie u- 
miałby się tem współczesny apo- 
stot człowieczeństwa dopatrzyć pier- 
wiastku wzniosłości. Pessymizm 
jego jest aktem twórczym, przeła- 
mującym zło spoleczne 1 duchowe. 
Romain Rolland nie załamuje rąk 
ani nie słaje melancholijnie na 
marginesie życia, Jezo żywiołem 
jest walka, a cały nienadaremny i 
najlepszy trud życiowy poświęca 
wielkiej propagandzie,apostołowania 
porozumienia i braterstwa Indzkie- 
go. Zastanawiając się nad dolą i 
niedolą swojego bohalera pisze o 
Piotrze: „Nic to nie znaczy cier- 
ieć, nie nie znaczy umrzeć, jeżeli 
dostrzegamy sens tej ofiary, Do- 
brem jest poświęcenie jeżeli rozu- 
miemy jego cel. uzemże jednak 
może być sens światła i jego roz- 
darcie dla młodzieńca? W jaki 
sposób, jeżeli jest zdrów i szczery, 
może interesować sięs grubem ko- 
tłowiskiem frozbestwionych naro- 
dów, co jak, byki rozjuszone rzu- 
cają się wzajem na siebie u brze- 
gu przepaści, w którą się wszyst- 
kie stoczyć muszą? Przecież dro- 
ga była dostatecznie szeroka dla 
wszystkich. Pocóż tedy wściekłość 
i samozniszczenie?", Są 

Artysta nie itrenn się przed 
ostatecznemi konsekwencjami swè- 

światopoglądu. Najpiękniejsi 
udzie i najbardziej niewinni, pa- 
dają ofiarą ślepego losu i zaślepie- 
nia mas, Piotr iŁucja giną w mo- 
mencie religijnego rozmodlenia pod 
stropem kościoła, rozwalonepo 
zbrodniczym pociskłem niemiec- 
kim. Potworny bezsens ludzkiej 
nienawiści rozdeptuje najpiąkniej- 
sze kwiaty ludzkiego ducha. 

„Idylla tragiczna” Romain Rol- 
landa poprzedzona jest świetną i 
zwięźle napisaną charakterystyką 
pisarza. Henryk Bezmaski rysuje 
w syntelycznym skrócie Jego „ du- 
SNY profil, zaznajamia polskiego 
czytelnika z biografją i rozwojem 
artysty. Ta część książki wypełnia 
dotkliwą lukę w naszej literaturze 
krytycznej i jest może pierwszym, 
poważnie ujętym, szkicem o twór- 
czości Romain Rollanda, 

' Emil Brettżr. , 


~ Na dworcu konstatowal, że 

dze pozostawił w domu, a narzeczona 
zawsze była gotowa oddać mu do roz- 
orządzenia swoje pieniądze. Valek 
kupowst bilety kolejowe, wsladał do 


pociągu, na najbliższej jednak stacji 
wysiadał i znikał. 
Przyznał się on, że popełni! dotych- 


czas 50 podobnych oszustw, ale istni 
onsas że cyfrę tę należy podn'e 
lo si f 


H sm 
l 


poezji, które wszakże zostały za- 
ćmione przez 'ego * utwory sceni- 
"zne Malow: 
v, które wi wszystko udu- 
cemi oczyma swej duszy. 
wszystkiem zaś. był rzad- 
twsa w Paryżu, gdyż umiał za- 
idualność, która 
ę, gdy antor 
uje pierwsze- 
guy nie spo- 
a] szukał nowycel 
dróg i nowych prawd, i zawsze 
nowe dla tych prawd ziajdywał 
szaty, 
„ Jakgdyby przecziwając rychłą 
śmierć, Bataille, cziowiek młody, 
zaczął wydawać swe pamiętniki w 
jednym z pism paryskich. Był on 
synem wysokiego urzędnika w Ni- 
i już w szkole słynął jako cu- 
ne dziecko. Gdy dek'amował 
ajki La Fontainc'a, czynił to z tak 
dramatycznem zacięciem, że wyda- 
Sh 


iż wszystkie poslaci 
ży 
P 


bajek o 


ły. Gdy B: 
dostat się do r 4 


ryża, 
aniem jego est 
zostać aiysłą. Z poczatka próbo- 
wał sił w malurstwie, ala nie zna- 


e, | lazł w niem ujścia dła swych wy- 
jsokich aspiracji i przerzucił -siędo 


literatury. — Zaczaś "patvralnie 6d 
wierwszy. Ale nie doczekał się tu 
uznania i wielka ilość sztut jego 
pojswiała się tow d0 7 0- 


pk 


także; były to rze-| 


taille wyde! także kilka tomów | pozostawiając sladu, Dopiero gdy 


irzncił na scenę „Manan Colibri”, 
losiągnąt tak diugo oczekiwany i 
upragniony tryumf, 
Jest to sniułna hi 
jecej się kobiety, — 
|Maman Colibri, gdyż pi 
judział we. wszystkich zabawa 
swych dorastających synów i ich 
|młodocianych przyj: iół, koniec 


końców, zami*siwszy przyj źń naj 


miłość, rzuciła się w objęcia kole- 
gi syna swega i opuściła dla nie- 
fro dom, męża i dzieci. Kochanko- 
wie udali się dò Algieru i tam na- 
stąpiło to, co' nastąpić musiało. — 
Młody kochanek poznaje również 
|młodą kobietę i Maman Colibri 
wraca z rozps-zą do domu. I tu 
właśnie przy kófcu sztuki znajdu- 
jemy ten poefyczny. kącik. o któ- 
„ym poprzednio wspomina iśmy. 
Maman Colibri udaje się naj 
do swe” zang tki Po! 
ka, kt 


zrozumiał | si 


„Ależ to ia, babka”. Na tem się 
kończy sztuka. 

Po wystawieniu Maman Colibri 
Bataille stał się znakomitością. 
Zmaiła przed dwoma aty, piękna 

ryska aliorka Berthe Bady, wy- 


prawie wylacznie w 


selnym“, który był następnym 
iryumfem Bałaille'a, Jest to fra- 
gedja bogatej dziew: yny z pro 
wincji, która ucieka z domu ze 
swym nauczycielem muzyki i udaje 
się do Paryża, by tam znaleźć 
szczęście.  Zakochanej parze je- 


dnak bardzo nieszczególnie się 
ftam, dzieje. On, na tle wielko- 
uiejskiego Pa.yża nie wydaje się 


uż ideałem i zaczyna ona po- 
woli powracać do wspomnień. 
Zaczyna uprzytamniać sobię, że 
mająiek, który porzuciła dalby jej 
możność stać na równi z temi wszy- 


ryżu. 
złec 


ny“ Men telso'in 
tak upajał w dn 
ww 


jnin znara fest nal- 
n kobłota* Rat ullo*a ; 


to slapy tcinat; malarz daohiw 
sią glawy, porzuca SW! 
"lóra my b a tawarć szną f ko- 
Guanką. Z ten wszystkie ð stuka 
jest zaazwyczaj efektownie ja 
nirówang W zeszłym rowu 
Ę w Bazyżu „Uzałość*, 


modelka, 


0- 
da- 
Cau- 


2206 0: 
Zunianadzień. | 


A) 
Psychologia I pożywienie. 
Pewien lekarz amerykański 
twierdzi, że jeśli irlandczycy ód- 
znaczają się wojowniczością i kłól- 
liwością, to temperament *ef_ zn- 
wdzięczają swemu odżywianiu. 
Mianowicie pożywienie ich składa 
się głównie z nabiału i pieczonych 
jarzyn. gt 
Nieznane są natn bliższe szcze- 
góły oraz argumenty, ‘jakie posia- 
da uczony amerykański ną, popar- 
cle swej tezy. Jest jednak rzeczą 
nader ciekawą, jaka może istnieć 
zależność pomiędzy półtorawieko- 
wą walką narodu polskiego o ni 
j podległość,a spożywaniem przeze i 
chlebam 3 pi 50 3ZS 
` Jednak żneadhiczo teorfa Zda- 
je się być słuszna. Pożywienie 
narodu nadaje mu taki lub inny 
charakter. Naród stałby salę inny, 
gdyby się czym innym odżywiat, 
Powyższe spostrzeżenia wsta- 
ztją dlaczego naród, który chce 
pielęgnować i zachować swoje za- 
lety, musi czuwać nad tradycjami 
odżywiania się, Pożywienie wy- 
kwintne czyni naród wykwintnym. 
Spożywanie wina wytwarza inny 
rodzaj ludzi niż picie piwa. 
Lekarze mierzą nasze 
nie kslorjami. Wiedzą oni ile po- 
trzeba tych jednostek w cela s- 
trzymania ezłowieka fycii| 
Istnieją jednak kalorje 1 — ka- 
lorje. Każda z mich posiada swo- 
ją odrębną duszę. Naprzykład ka- 
lorje zrodzone z czarnego chleba 
wytwarzają ianą indywidualność 


niż kalorje pochodźące z bigłego 
pieczywa S a E 
Tego rodzóju rozważania wyda- 


ją się nieco śmieszne. A jednak, 
gdy chce słę poznać prawdziwe 
oblicze człowieka, warstwą @po- 
łeczną, z której pochodzi, wycho- 
wanie, czyż nie najlepiej smajrzeć 
mu do talerza? 

ach. 


kawy rogyjski dzłómik < 

© 262. ziiwia, 
WARSZAWA, 9 ifirca. (Polpu) 

Moskiewskie „łzwiestja* z dnia 1 

marca dondszą, że w Warszawie 

zacznie wychodzić w krótkim cza- 

sie nowy rosyjski dziennik, któ! 


R) 


e |będzie organem wielkich polskie i* 


finansistów i obszarników, zainie 
h Ur dkew Peski 
lositnków podarczych 
pomiędzy Polską a Rosją. sy 


resowan! 
h 


stępowała także w „Marszu We-|łość, która jest jedynie odfie* 


wiednfą dla starzejącego sfe 
mężczyzny, który łudzi się, że 
móutby raz jes'oze pozyskać mł- 


łość mlodej kobiety. ` 
Teraz dwa teatry Jednóozodnfe 
wystawiają Bztuki Bataille'e. Wo- 
dewi], dosyć pośpiesznie skleconą 
szlukę wojenną „Mięso ludzkie” 
i Théatre de Paris, poprzednio 
teatr Rójane, „Własność“, która 
zdradza subtelne pióro Bataille'a. 
Bataille był pootą 1 drama- 
larrien, malarzem 1 karykata- 
rzystą. Prowadził w Paryżu życje 
wystawne, ale ndzielał sią rzadko 
i był pod tym względom nisubła- 
gany. Całą pewność siebie i 
energją wkładał w walkę x kry- 
tyką. Dopiero w ostatnich oza- 
sach zaprzestał trochę polemiki 
ze swymi krytykami, na co 
przedtom w ża 'en sposób zdobyć 
ne mósł + Pisał on niefyl'o 
rzeimowy do swych sztuk, w 
których z sóry w'trącssł m rąk 
swych wrarów wszystkie argu- 
ihent. 1 2ar.uiy, któr5 móglby 
um czynić, ale uniemożliwiał îm 
iu dvdatóć zujpełujs przybycie na 
piuvę ganeralną 1 pramjerę, pož 
+łając zapromenia tym tylka, 
Które nie sz”ząd*ąc mu poci wał 
1 oklasków, wykaz'wali w ten 
sposu Swą uoulaiiość f baze 
[atronokt. Et 


„oros FOLSKI" 
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10 marca 1922 r. 
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„GŁOS POLSKI" 
Łódź 
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Ç "m0 ola 
$ j BW 
t atat 
ym tygodnin obradował 
nie komitet organizacyjny 
rodowego syndykatu na- 
ch syndykatów odbudowy 
py. W Konferencji brali udział 
p stawiċicle W. Br ji, Fran- 
cit, Włoch, Belgji, Danii, Japonii, 
Niemiec, oraz nieoficjalny przed- 
siąwicieł Stanów Zjednoczonych. 
Postanowienia kanneńskie za- 
czynają wcielać się w życie i naj- 
i gospodarcze przedsięwzię- 
narodowe odbędzie się 
bez udziału Polski. Wykluczenie 
nas z udziału świadczy o ztpełrtej 
ie międzynarodowego kredytu, ! 


4 


| 


| 


at odbudowy Europy. 


nie, gdyż wyraźnie wyklucza Rosję, 
jako teren przyszłej pracy, Jest 
to jednak tylko potężny balon 
próbny wypuszczony przed konfe- 
rencją genueńską. Dopiero w Ge- 
nni zostaną ustalone warunki współ- 
pracy. Jest to dobre robienie na- 
stroju, pośrednie wezwanie Moskwy 
do rewizji panującego tam syste 
mu prawnego. 

onferencja wyraziła wprawdzie 
pogląd, że praca syndykatów poz- 
bawiona będzie wszelkiego zabar- 
wienia politycznego, a opierać się 
będzie li tylko na metodach ku- 
pieckich, oczywistem jest jednak, 


wskutek naszego położenia |że sama idea powołania syndyka- 


geograficznego winniśmy grać w|tów poza bardzo poważnemi po- 
syndykacie jedną z najwybitniej- |wodami gospodarczymi miała wy- 
szych ról. Jest to niezwykle nie- |raźnie charakter polityczny. 


pomyślny prognostyk i zapowiedź 
cierniowej drogi, którą będą mu: 
sieli przebyć nasi delegaci fa kon- 
fferencję, genueńską, 

Niefwykle ciekawe są rezultaty 
obrad londyńskich, podanych przez 
oficjalny biuletyn. I tak: 

Delegaci zobowiązali się dążyć 
wszelkiemi siłami do stworzenia w 
ich krajach narodowych syndyka- 


tów, działających w ścisłem poro-|ną drogą do stworzenia zdrowej 


Zadaniem międzynarodowego 
syndykatu w Londynie byłoby o 
cenianie robionych mu propozycji 
i samoistne wykonywanie pracy 
lub też przydzielanie jej poszcze- 
gólnym syndykatom narodowym 

Zasadniczem polem pracy dl 
syndykatu m” *zynarodowego, jest 
rozwiązanie emu walutowego 
w krajach o siabej walucie. Jedy- 


zumienia z międzynarodowym syn-|waluty jest inwestycja kapitałów 
„dykatem, mającym siedzibę w Lon-{w tych Krajach. 


dynie. 


Dlatego, sądząc z przebiegu 


Przewodnim celem syndykatów | konferencji, syndykaty będą inwes- 


jest podjęcie pracy w zubożałych 
państwach europejskich, pracy, któ- 


*rej tamtejsza prywatna inicjatywa 
mie może wykonać. Ustalono za-} sport z 


Sadę, ze syndykaty będą współpra- 
cowały z innemi przedsiębiorstwa- 
mi i nie będą starały się stworzyć 
monopolu. Narodowe syndykaty 
będą w miarę możności pracowały 
jednolicie pod kontrolą międzyna- 
rodowega syndykatu, którego akcje 
będą posiadały i będą repreżentą- 
wane w jego zarządzie. 


narodowych syndykatów, do mię- 
dzynarodowego ustali osobna kon- 
ferencj 


SAY kati brytyjskiego. który bę- 
dzie wzorem dla statutów innych 


omitet organizacyjny | Wane, A 
projekt asi perida krótkim czasie. uzyskać zwrot pew- 


towaty przeważną część swych re- 
zerw w krajach, w których będą 
działały, Gdy uda się ożywić eks- 
tych krajów, wpłynie to 
lodatnio na ich walutę, a wtedy 
syndykaty będą mogły, zacząć wy- 
cofywanie swych rezerw. 
Pierwszym krokiem będzie in- 
westowanie zagranicznych kapita- 
jw. Drugim — dążenie do oży- 
wienia eksportu tych krajów. 
Jasnem jest, 
sum 


jest "niemożliwe. Kapitał 


firmą, lecz będziemy jedynie naj- 
mitami innych. 

Oczywiście, że w tych warun- 
kach nie będziemy mogli osiągnąć 
pełni politycznych i gospodarczych 
korzyści. 

Rozpatrzmy obecnie stanowisko 
Polski, jako kraju, potrzebującego 
inwestycji kapitałów zagranicznych. 

Konieczność udzielenia nam wy- 
datnej gospodarczej pomocy, w 
formie inwestycji kapitału zagra- 
nicznego w niewyzyskanych Inb 
źle prowadzonych dziedzinach go- 
spodarki narodowej jest aż nadto 
jasna. 

Wzlsote-pod uwagę Polski, jako 
iednero z terenów działalności syn- 
dykatów pooinenie za sobą daleko 
idące skatki polityczne. jakim bq- 
dzie wpływ na nasz rząd w ki@un- 
ku ostatecznego zóprzestania sza- 
lejczei politąki gospodarczej. wpro- 
wNdzania radykalnej sanacji finan 
snwej w pierwszym rzędzie przez 
wydatne ściąganie podatków oraz 
zmnielszenie zbądnych wydatków. 
P. Michalski raczy nas zestawie- 
niami wpływów skarbowych, które 
rosną stale. Powiedzmy otwarcie, 
że jest to mydlenie oczu. Waszak 
wzrost dochodów nie idzie w parze 
26 spadkiem waluty pociagaj-cym 
nmiezmierny wzrost wspdatków. Nasz 
aparat skarbowy działa w sposób 
maibardziej nieudolny, Zapowiedź 
p. Michalskiego o konieczności wamo- 
żenia pracy w urzędach skarbowych 
i prowadzenie jej nawet w nooy, 
przy równoczesnej poprawie bytu u- 
rzędników skarbowych, była w wiel- 
kim styla „łumbugiem*. Syndykaty 
przed podjęciem pracy w Polsce za- 
żądają tych wszystkich gwarancji 
rozsądnej gospodarki, jak to uczy- 
nił komitet finansowy ligi naro- 
dów w Austrii. . 

Widzimy więc, że jedynie peha- 


[iaca nas do zeuby polityka, zupełne 


ignorowanie najelementarniejszych 
konieczności gospodarczych i nie 


4 że zbyf szybkiej wykazająca udnej poprawy gospo- 
Naszkicowanie zasad słosunku: | inwestowanie zagranicą Ołbrzymich | darka skarbowa doprowadziła do 


tego, że nie zostaliśmy zaproszeni 


muszą być w ten sposob inwesto-|formalnie do wzięcia udziałn w od 


by syndykaty mogły w 


nej części rezerw. 
Projekt gwarancji rządowej na- 


narodowych syndykatóy. Począt-|potkał na pewne zastrzeżenia, jed- 
kowy zebrany zakładowy kapitał |nak nie został obalony. Prywatna 
syndykatów narodowych wyniesie inicjatywa niechętnie bierze udział 
Ł 20.000.000, z czego 25 procent| W przedsięwzięciach, mających cha- 
ma być natychmiast wpłacona przy rakter polityczny, nie nzyskawszy 


założeniu. “O ile zajdzie poirzebe jakiejś formy gwarancji rządowej. 


podwyżki kapitału, syndykaty za- 
żądają gwarancji swych rządów. 


międzynarodowego syndykatu bę- 
dzie subhskrybowany przez syndy- 


katy narodowe w wysokości oko- | zakładowego spowodowane zostało 


ło 10-ciu procónt ich kapitału po- 
czątkowego. Zaproponowano, 


angielskich. 
Do udziału w subskrypcji kapi: 


Brytanję, Francję, Belgję, 
oraz Niemcy, każde państwo w 
wysokości 20 proc: całej sumy. 

W razie podar 
sumy kapitału zakładowego zapro- 
szonoby _do 


landję, Szwajcarjęi 


onferencja wyraziła jedno- 


myślną opinję, że syndykaty niejgłównym celem syndykatów jest 
będą wchodziły w stosunki han-|odbudowa Rosji. 


dlowe z krajami, które: 


1. nie zechcą uznać wszystkich | wydał uchwały wyraźnie zwrócone 
nych długów i zobowiązań, | przeciwko Rosji to jednak wiemy, 
lętych w przeszłości oraz |że sowiety w razie politycznego 
ąqzań realizacji oraz kompen- |ich uznania warunki te przyjmą, 
szystkich zagranicznych na-| gdyż znajdują się w kałastrofalnym 
i za straty i szkody, wyrzą-|położeniu. Załetwi się zresztą 
wskutek konfiskaty i zæ |sprawę „krakowskim targiem* i nie 
majątku zagranicznego; |ulega wątpliwości, że Genua przy- 


pub 


Arzymania 


'|positnęły sprawę odbudowy Euro- 
Początkowy zakładowy kapitał |Py © znaczny krok naprzód. 


by |ności organizacyjnych. ‘Cała wina 
międzynarodowy syndykat, który |leży po stronie rządu, którzy nie- 
będzie miał swą siedzibę w Lon-|tylko wskutek zarządzenia o cha- 
dynie, byt zwolniony z podatków |rakterze politycznym, ale również 


-| kraj. 
fatu 7 20,000,000 zaproszono W. |na tle sprawy wileńskiej, doszczęt- 
Włochy | nie zabija nasz kredyt zagraniczny. 


żki wymienionej terenem działalności syndykatów 


subskrypcji Stany |brać udziału, jako członek założy- 
Zjednoczone, Japonję Danję, Ho- |ciel, to jednak sprawa przedstawia 
'echosłowację. | się inaczej. 


Tak więc, obrady londyńskie, 


Porminięcie nas w zaproszeniu 
do udziału w zwiększeniu kapitału 


uiratą zaufania do naszyci zdol- 


gospodarczym, kompromituje nasz 
Obecne przesilenie, wynikłe 


Jakkolwiek zdawaćby się mo- 
gło, że Polska która sama będzie 


odbudowy, nie może wskutek tego 


Musimy wyjść z założenia, że 


prawdzie ko- 
mitet organizacyjny w Londynie 


| 
| 
| 


budowie Rosji, jakkolwiek w rze- 
vzywistości będziemy brali jaknaj- 
bardziej żywy udział. 

Gdyby nasza gospodarka miała 
charakter celowej i rozsądnej pra 
cy. bylibyśmy nie tylko krajem w 
którym sysdykaty będą robiły swe 
iweestyoje, ale równocześnie z racji 
położenie geograficznego i znajo- 
mości Rosji bralibyśmy aiia 
ndział w jej odbudowie. 

Rumieniec wstydu okrywa nas, 
gdy mała Czechosłowacja, walcząca 
za znacznemi wewnętrznemi trud- 
nościami politycznemi potrafiła dzię- 
ki celowri i rozsądnej pracy dyplo- 
macji, oraz dążeniu oparcia gospo- 
darki skarbowej na z rowych pod- 
stawach doprowadzić do tego, że, 
posiadając iako jedyny aktyw tran 
zyt przez Polskę, zosiała zaproszo- 
na do udziała w odbudowie. 

Dosóki społeczeństwo, sejm i 
rząd nie nabiorą głębokiego prze 
konania o konieczności uwzględnia- 
nia w pierwszem rzędzie gospodar- 
czych kryteriów jako ' jedynie mia- 
rodajnych ozyoników wewnętrznej 
i zagranicznej polityki, położenie na- 
sze będzie coraz bardziej fatalne. 

Im później to przekonanie sta- 
nie sią własnością ogółuy tem więk- 
sze ofiary z naszej auwerenności 
złożyć będziemy musieli na rzecz 
podejmujących się ratunku wybs- 
wicieli — kapitalistów zagranicz 
nych. 


Dr. Leszek Kirkien. 


Imgort i eksport Rosii. 


MOSKWA, 7 marca. (A. W.) 
Według rosyjskich danych urzędowych 
importowała Rosja w grudniu roku ub. 


2. które mie stworzą systemu |czyni się znacznie do wciągnięcia (5,2500 pudów rozmaitych towarów. — 


b; 
graz 
pewności, dla rozwoju 


edstawicieji 
«Mi | finansów. 


Dziwnem się wydaje ich brzmie-ldzieniy występowali pod własną! pę dgumażocy. 
d AE r, 
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umożliwiającego  bez- | Rosji 
vierdzanie i przepro-|wymiany. Z chwilą, gdy się mós em 
ntraktów fandlowych|wi o odbudowie Rosji, jasnem jest, | giet, 


które nie stworzą wa-|że Polska 
wały łe są tem ciekawsze, | na. 


v*szyscy delegaci składali się|że jakkolwiek będziemy brali siłą 
przemysłu, ban- |rzeczy wybitny udział w* pracach 


w obręb międzynarodowej 


o czem już wielokrotnie pisaliśmy, 
jest tem zarówno ze 
względów gospodarczych jak i po- 
litycznych ogromnie zainteresowa- | 
Nasza klęska polega na tem, | 


odbudowy Rosji, to jednak nie bę= 


Por wa 


Przeđewszystkiem importowano: środki 
ywności, wyroby metalowe, lokomo- 
„ cysterny, materjał kolejowy, wę- 
papier itd. 

Export rosyjski wynosił w grudniu 
roku ubiegiego 1,508,000 pudów towa- 
rów, a mianowicie: drzewa, Inu, konopi, 
fut.r, włosia końskiego itp, 


óolżenie stopy dyskont, w Sawari, 


SZTOKHOLM, 9 marca. (Pat). — 
Szwedzki bask państwowy obmiżyt sto- 


= Wiosenne targl praskie. 


WARSZAWA, 8 marca, (A. W)— 
Poszczególne działy międzynarodowej 
wystawy targów wzorowych towaro- 
wych w Pradze przedstawiają się jak 
aapne: 

| Przemyst budowtany. U, Prze- 
mysł metalowy. I. Przemyst elektro- 
techniczny, metaliczny i optyczny. IV. 
Przemysł drzewny. V. Przemyst włó- 
i VI, Konfekcia. VIL Galan- 
s! skórzany. IX, Szkło, 
„ Przemysł ar- 
dział sanitarny, 
2 Spo: zes i przedmioty 
rolnicze. Instrumenty muzyczne, 
XIV, Zabawki i lalki. — XV. Przemysł 
| graficzny. napierniczy 1 potrzeby bitte 

rowe. XVI. Biżuterja. 2 

Wiosenne tarsi praskie dają, fak 
włdać z powyższeco bardzo szerokie 
pole tak eksponentom jak kupującym. — 
Uroczyste otwarcie wystawy odbedzie 
się 12-go b. m., zakończenia dnia 19-go 
marca, 


GBI 


brzywót do Frendi, 


PARYŻ, 9 marca (Pat). Havas. — 
Wedlug danych statystyki celnej import 
za E Er] 1922 roku wynosił 
1.487.652.000 franków, a zatem w porów- 
naniu ze styczniem roku 1921 mniej o 
888.681.000 fr. Eksport za młesiąc sty- 
czeń 1922 r. wynosił 1.638.741.000 fran. 
a zatem w porównaniu ze styczniem 
roku 1921 mniej o 252,520,000 franków. 
Zniżka ta jest spowodowana spadkiem 
cen towarów. 

Co się tyczy wagi towarów, to im- 
port zmniejszył się o 658,248 tonn, 
a eksport wzrós! o 547,635 tonn. 


Przemysł i handel polski, 


[] O cła za jedwabie. Cen- 
tralne żydowskie stowarzyszenie 
kupców zwróciło sią do urzędu 
celnego z prośbą o zmniejszenie 
cła na jedwab do marek 500, a 
za półjedwabie do mk. 250. (ip) 


f| Handel z Ukrainą. „Ga- 
zeta Wieczorna” donosi z Woło- 
czyska, że miejscowe władze po- 
graniczne otrzymały już rozporzą- 
dzenie ministerstwa skarbu, zezwa- 
lające na pobieranie przez firmy 
handlowe, pozostające w stosun- 
kach handlowych z Ukrainą wzglę- 
dnie Rosją sowiecką, za sprzedane 
towary polskie złota, srebra, bry- 
lantów it. d, które służyły do- 
tychczas, jako środek płatniczy je- 
dynie w drodze szmuglu i nie po- 
dlegały kontroli władz. 

d Przeszacowanie ma- 
jatku spółek akcyjnych. Do- 
wiadujemy się, że ministerstwo 
ska bu skłonne jest udzielać zez- 
woleń na przeszacowanie warto- 
ści majątkowycu spółek akcyj- 
nych na następujących zasadach: 

Przeszacowanie maszyn i nie- 
r'chomości należących do spó- 
ek akcyjnych a nabytych przed 81 
grudnia 1916 r. może mieć miejsce 
bez udziału komisji rzeczoznaw- 
ców, o ile przy przewalutowaniu 
nie będzie przekroczonym stosu- 
nek 1 mk.:50 (najwyższy dopu- 
szczelny mnożnik). — Przy prze- 
szacowsaniu objektów  majątko- 
wych, nabytych po wymienionej 
dacie, a także przy przeszacowa- 
niu tych objektów w  stosanku 
wyższym, zbadanie majątku mu- 
si być przepracowane przez wy- 
delegowaną w tym celu komisję 
rzeczoznawców, 

Z kwoty osiągnięte] z prze- 
azacowania tak w pierwszym, jak 
i w drucim wypadcu, do ka 
tału zakładowego może być wli- 


ozoną tylko polowa reszta musi 
być zużytą na stworzenie spe- 
cjalnej rezerwy na pokrycie 
ewentualnych strat z wahań kur- 
su waluty. 
Przy przeszacowaniu majątko- 
wych wartości spółek akcyjnych 
mających nieuregulowane zobo- 
wiązania w walucie zagranicznej, 
należy pozostawić nieprzeszaco- 
waną taką część jaka -odpowiada 
wysokości tych zobowiązań. 
Spółki akcyjne, które na za- 
sadzie zezwolenia rządowego po~ 
wię.szyły kapitał zakładów obo- 
wiyzane są zaznaczyć w swoich 
bi'ansach, z jakich cyfr pierwot« 
nych powstały oduośne cyfry bi- 
lansa i na podstawie jakiego po- 
awełenia dokonano przeszacowa- 


| 


Rynek pieniężny. 


Gielda warszawska. 
Notowania wczorajsze. 
Gotówka. 
Dolary Stan. Ziedn. 4070— 4055—4060 
Franki bel. 565. 
Czeki i wpłaty 
Belgia 555—342.50- 
Berlin 1680—16,15—15.17 
Gdańsk 16.30—16,15—16.17. 
Londyn  18020—17800— 15100, 
Nowy Jork 480—4001, 
Pargż 375—362.50—570 
Praga 71.50491 
Szwałcarja 810—905. 
Wiedeń 65. 


Listy zastawne. © 

Ai pół proc. listy zast. ziemsk. za 
100 rubli 288—285 
4 i pół proc. listy zast. złemsk. za 
100 marek 71.75—71.50 
5 proc. oblig. m. Warszawy 350 
—355. 

6 proc. oblig. m. Warszawy 1915-16 r- 
t. 

6 procen. obl. m. Warszawy r. 1917 


30. 


Akcje. 
Bank Dyskontowy 5225—3970, 
Bank Handi. w Warsz, 3285—1275. 
Bank Kred, Warsz. 3000—3060 
Lilpop 3925—3900, 
Ostrowiec 10200—2400—9600. 
Rudzki 2550—2525—2530. 
Starachowice 5100—5250—5175. 
Zyrardów 78000—78500 
Borkowski 1425—1400. 
Bracia Jabłkowscy 1400.—1380 
Żegluga 1925—1875. 
Polska nafta 2590—2550. 


czórnej gieldy warszawskiej, 


l 
Na nieurzędowej giełdzie warszaw- 
skiej notowania były następujące: 
Dolary 4125. 
Franki 360, 
Funty 18500. 
Marki niem. 17. 
Ruble złote 200000. 
Ruble siebrne 1100. 
Bilon srebrny 500. 


Czarna giełia w todi: 


Wczorajsze tranzakcje na czarnej 
gieldzie były w dalszym ciągu dość 
zwyżkowe, lecz chwiejne. Obroty nie- 
wielkie. 

Kursy ksztattowaty się następująco: 
Dolary 4050—4100. 

Marki niem. 18.75—17,25. 

Franki franc. 370. 

Franki szwajc. 800. 

Franki belg. 350. 

Funty 17900. 

Kor. austr, 0,62.50—0.63— 0.7 `. 
Korony czeskie 71. 

Liry 200. 


1 niełdy gdańskiej, 


GDANSK, 7 marca, — Na dzisiej- 
szem zebraniu przedpołudniowym giel- 
dy gdańskiej notowano: 

Marka polska (sprzedaż) 587 — 
(kupno) 5.82. Przekazy na Warszawę 
582 i pót-5.87 i pół. 

Dolary Stan. Zjedn. 252—250 i pól, 
funty szterlingi 1,000—920. 

Tendencja słabsza. 


BREMA, 8 marca, Bawełna 111.15, 
ALEKSANDRIA, 8 marca. (Pat). — 
Sakellaridis na marzec 35.85, na maj 


36.75. Górnoegipska Ashmouni, na kwie- 
cień 24.70, na czerwiec 25.50, 


LIVERPOOL, 8 marca. (Pati. — 
American fully midding 10.50, na marzec 
10.25, na kwiecień 10.22, na maj 10 15, 
na czerwiec 10.11, na lipiec 1001, na 
sierpień 9,86, na wrzesień 9.76, na paž- 
dżiernik 9.66, na listopad 9.56, na gru- 
dzień 9.58, na styczeń 1925 r. 9.45. 

Edipska sakellardis na marzec 17,00, 
na maj 17,40, na lipiec 17.70. 


Giełda zbożowa. 


GDANSK, 9 marca. (Pat). aicha 
zbożowa: żyto 510, pszenica 450, jęcz- 
mień 510, owies 290, groch 540. 


Kupujcie bilety skarbowe 
w kasach skarbowyci:, =z 
endach po SIE Base 


« kaj uaia 


Piatek 10 marca 1922 r,” 


z kuchnią, x oświetie-| 
nien w śródmieściu ff 
Oferty do Adm. „Głosu” Ę 
pod „F. R. 100%. "808—2 


Poszukiwany 


przede: jo! 
do planowania placu Re- $ 
flektanot zechcą składać 
oferty do „Głosu* pod ý 


Do sprzedania 


a z | ©39 
ierKury Polski 
Fiege poświernwa kandfówi, przemysłowi, finensom 1 rolnictwa polskiema 


wyjdzie w roku 1922 
przy współudziale wybitnych znawców spraw gospodarczych polskich 
i zagranicznych. 
Poza treścią polską, zawierać będzie dział informacyjny, oraz 
adresowy w jezykach: 


Niedziela, 


FRANCUSKIM AE SA pa 
ANGIELSKIM Ode 6 Aleja aja 
NIEMIECKIM *' Z. 

+ CZESKIM \Rutyn. koresnondent 
ROSYJSKIM. r e 


„poswdy, Oferty do „G 


© Agentury, przedstawicielstwa 1 Korespondenci we wsz$stkich ja pod /Batynowany? 


miastach Rzeczypospolitej, oraz w centrach przemysłowych i han- 
dłowych zagranicy. 


DRUK KSIĘGI PRZEMYSŁOWO - HANDLOWEJ, 
której objętość przewyższać będzie 1000 stron dużego formatu, 

już się rozpoczął. 
Qgłeszenia we wszystkich językach europejskich 


przyjmują specjalnie upoważnione biura i agentury ogłoszeń, oraz własni 
korespondenci handlowi w Polsce i większych miastach zagranicy. 


Atres wydawnictwa Łódź, Piotrkowska 106 
księgi „fierkury Pols! Piotrkowska 50. 

Telefony: 199 1799 
która 9 


KOBIETA: 771 
PŁOMIEŃ 
MORPHIUM ?? 


pomen ni 
kilku samo! 


Kierowników oddziałów | = 
w większych miastach państwa oraz za granicą. 
Tamże poszukiwany 


samodzielny magazynier 
Oferty do Adm. „Głosu Polskiego“ sub. „T. A.* 398—383 


| litery, Wódki, Wins | 


8430—38 


poszukuje 2—3 speit 
z kuchnią, cena nie kre- 
uje. Oferty sub „G W* 
do „Głosn* 1413—3 


Do działu ogniowego Tow. Ubezp. 
poszukiwani ustosunkowani 


Agenci 


Zgłoszenia sub. „Agent“. 


Zaginęły 3 weksle 
na zlecenie G. Gubermana. 1) wystaw. Sz. 
Szafir mk. 150.000, pł. 16jiT1 w Warszawie; 


5 


Ostatnie nowości ode- 
grane x niebywałem 
powodzeniem na sce: 
nach. w Warszawie, 
P Krakowie i w Wiedkiu. [E 
. 


Q w Łodzi; 3) wystaw. F. Weindenfeld marek 


lazoa zechce zwrócé za wynagrodzeniem. 
Natanowicz, Aleksandrów. Niniejsze weksle 
unieważnia BR ułan) Ela 7%.) 


STENÓTYPISTKAE 


zka gruntownie francuski, polski i 
miecki poszukiwana. Znające niemiecką ste- 
nografją mają pierwszeństwo. Zgłoszenia sub. 


sei 8 


De. mod. 


H.Lu bicz 


szy Dom Ekspedycyjny p szukuje 
zielnych 


Leczenie sztuczne słoń 


jr a t ra rażty Polskiego". 


Bidan. Mleczarnia 


eeoa ua 23. |prusk. teren., obecnie 8090 litr. dziennej dosta- 
Specjalista chorób KD dobry budynek, pomieszczenia biurowe, dom 
maszynami, duży nowy komia, boczniea kola- 

Ras i wenerycznych, j jowes, również nadzjąca się do innych celów do 
Przyj. od 10-1 | 57%. Panie4- |gprzedania, Interesanci są proszeni o zgłoszenia. 
H pod: P. 100 Rudolf Mosse, Poznań, 


Dr (r. |. Slięrsron Ollięrstrom |", 
Zielona l. Mieszkanie 


Choroby skórne 
i: weneryczne 
p ie a udelas gb 4 pokoje z kuclinią z wygodami pószgie 
kiwane. Cena obojętna. Pośrednictwo 
pożądane. Oferty dla „F. B.“ do Administracji 
Głosu Polskiego". 273—65 


Wroniecka 12. 
374—1 


pierwszorzędnych lwowskich firm * 
po zniżonych cenach poleca 


TEODOR WAGNER 


501. 


413—15 


BEGA: 


rzybłąkał się ples goń 
czy, ogar, masci cletn- 
no -bronżowej. Jest da o 
dobrania za zwrotem kosz» 
tów od 6 do 8 wieczorem 
Młynarska 7, Juszozak 
4-3 

jekarni Komplscie 
do wydzierżawieria od 
zaraze Wiadomość: Ozor- 
ków, dwiatkowski. 411» p5 


jotraebna el 
od zaraz, Zgłaszać się 
do rentauraojl kotelm 
„Sawoy*, od 11—12 rano. 
3404—1 
potrzebna starsza panna. 
Pracownia sukien, 0- 
1|kryć 1 kostjamów dam- 
-L |skięh, ui. zę by NĄ 


Tel. Piotrkowska Nr. 101. Tel. 591. 


RIE IS TS 
oda inteligentna pa: 


1 

igra ręczno-elektrycz M nlenka pószukuje po- 
nfe) 1 dnża fisharmonja. sady kasjerki, ewentuśT 
„ fûle ekspedjentki w skle- 
pach galanteryjnych, ko 
lonialnych lub piekarni, 
y [erty do „Głosu* pod 
„Pracowita”, 3409—1 
Q gród warzywny oras 

przylegająca do tagas 
iąka orna do wydziorża 
wienia. Zgłaszać yd JA 
kowa 5. 324 


ezzzinie do sprzedania 
duży, rozsuwany stół, 
ciemny dąb. Wiadomość 
Napiórkowskiego 7, daw. 
34aro-Zarzawaka, u sto- 
larza. 3403- 


pianino zagraniczne — 
ładne okazyjnie sprze- 
dum, Oferty dó „Gloen“ 
sub „F. 8* 416—1 
poszukuje posady maszy* |y 
nistki, biuralistki Iubi, 


kasjerki. Oferty do neto 
su* dla „A. K.* 1385 


tadent Uniwersytetu 
Warszawskiego przyj- 
mle iekoje kompletami 
lab pojedyńczo. Wiado- 
mość od 4 do 5 p. p. ul. 
|Jakóba X 7. UP. Szozy- 
0. 426-8 


sprzedam warsztat ólu- 
0 sarski w dobrym 
punkcie. Wiadomość tyl- 
ko w miedzielę. Pabja 
nice, Kościuwzki 44, Sko- 
wrońzki. 3334—3 


i, sprzedania pianino 


lelski Józet z 
| tę powołani 
wyd. w Łodzi. 


ialer Rac 
dowód o 
w Łodzi. 


(e 


r. 
321—. 


tupuję meble, |eżcsyzna lat 28, 

AN dywany, dający 6 klas 
garderobę, futra, mnszy (realnej, poszukuje ekcji |- 
ny do szycia. PA ub zajęcia biurowego w 
łepiej, W CEC ene |godzinach  popoładnio- 
dyktA swych. Łaskawe zgłosze 
== |nia dó „Głosu* pod „Bo: 
jgita | z uniwersytec |ruta*. 8311—2 
kiem wyksstałoeniem| ma 
ndziela lekcji angielskie- toda panna z wykaztał- 
go: sd de „Głosu*| * ceniem 4-ro kl. i z u- 
pod „B. 399—5|jkońozeniem kursów bu- 
ma i age oe js- 
koszerka Pipikowajtielkolwiek posady. O: 
[) przyjmuje zamówienia fsrty akładać pod „X. Y. ać 
pań miejscowych 1 przy- 3284—2 
pre Plotrkowaka| TOR 
. 3414—10] pody człowiek, wiada- 
0 5 jacy polskim, rosyj- 
nja plac im i niemieckim języ- 
Ul. Kiiihskie |kiem, poszukuje jakiej- 
go $ 244 m. 47. Posred |Kolwiek posady. Oferty 
nictwo gowiele wynagro |do „Głoau* pod „Zdemo- 
dze 3401-—A|oilizowany*, 4266 —3 
pe tabryk | cegleini do jeoPosłatynę stosuje 

sprzedania miał stę u niemowiąt 

węslowy, 750 mk, za ko-jiywianych natursicie t 
rzec. Kilińskiego N 155 sztucznie. Do nabycia w 
3421—2japiekura, 


PRENUMERATA, 


=e 


y, wyd 
3389- 

ębek Majer Szmil zgu- 
bił tymozasowy dowód 


3852—3 


| ost, Borys zgubi do- 
wód osobisty, wydany 
w Łodal. 282— 


matyka. 1—%4 Al. Ko 
jociuszki 24 n 24 m. 1. 1-1 


gożaewili je jest do ode» 
brania od 8—10 wiecz. 
za zwrotem kosztów. Z. 
Mirczyński, Bał Rynek 
X 8 m. 17. 8308—2 
Ua siódmej klasy 
gimnazjum udziela 


lekcji łaciny, Oferty pod 
„Gimnazium“ 417—1 


estnat roczny wyżeł 
masci ciemno -bronz0- 
woj. Znalazca otrzyma 
wynagrodzenie. Ul. Pjotr- 
kowska 223 m 9. Przy 
wlaswczzoiał będzie soi- 
a zak 3337—1 
A, -- JRE: 40 mi za wiersz nonpareiowy 
graty eras zgubione ygd 


zak) LES o$ roza, 


(rusze Woldemar zgubił 
A tymczasowy dowód o- 
jsobiwty, wyd. w Łodsi. 


"inenberg Abrem zgubił 
L dowód osobisty, wyć 
jw Dęblinie. 3261—38 
pma Izrael Chil s Pi- 

licy zgubił kartę s 


wołania rooan, 1837, wyd 
w Będzinie, 3512—8 


pay łazodnej, gospo- 
darnei poszukuje star- 
ssa wdowa do pomocy 

w gospodarstwie: Zgła- 
Iszać się: Aleja l-go Maja 
IM Ż1 m. 5, między 5—7, 
ianino „Blütnera” ! dę- 


$277—3 

| ja w dobrym | stanie 
bowa bibljotaka na 3]'1 sprzedam. Szosa Zgier- 
drzwi do sprzedznia Za- iska 115, przystanek tram- 
wadzka 17, front, Il p, |wsjowy kelenówek, Róż | 
166—10 |3. Szturm. 32:0—3 | (ażmioroztX. JE a 
meee 
Miesigazata M, 650—, Kwartalnie Mi. 1950.—, Za odno NAJ 
szenie dopiæca isio Mk. ięcznie. Rory" koki 
Kwzrtalnóe 


jesięcznie Mk. 
ag ownieą mì 


l; sprzeda 


pomp Frajda zgubiła 
| paszport niemiecki, 
wyd. w Bl | 


BERU 4 


Wielki poranek 


dla młodzieży szkolnej znakomitego 


Benedykta Hertza 


Recytacje nastrojowe: Jadwiga 


Bilety w kasie kini 
a w dniu przedstawienia od godz. 10 rano. 


„Przemysł wełniany“ przyjmuje Adm. „Głosu |» dłu, 
8861—8| mia ob) 


bił IS, NEA zwolnienia r. 1000. 


ubiła R 


osobisty, wyd, w Łodzi. miec] 


-8 Imiecki, wyd. w tn 


303—35 [Zgierska 99, 


a. [T° 


jLesmierz, pow. 


— |mteślnicze. 


dnia 12 marca o godz. 12 w poł. 


kopisarza polskiego 


'ernisôwna 
artystka Teatra petna Pe 


oodsienule od gods, 5 do 10 więcz., 


Kawaler 


izraelita, at 26, polak, nadzwyczaj rapresenta- 
loyfny, aj s engt szkoły tkackie) pasie | 
angielskiej szuk odpowiedni! 

Pracował praktycznie wa Wednia 1 ANEI 1 wa: 
da w słowie i piśmie jęz. skim, miemiec- 
kim i ukrnińskim. Posredni- 


Georgea 
370-1 


Szarparnia 


, 


2) wystaw. S. Guber mk. 100.000, pł 18ll|firmy EB. Rzepkowioz i Z. Mouozki 


Pomorska 78 79 


150.000, pł. 10JII[ w Łodzi. Łas:awy sna- przyjmeje odpadki wełniane do daroia 21-2 


„Majster tkacki 


nator, absolwent zagraniesnej szkoły tkac- 
kiej z wieloletnią praktyką ka, pragnie amipnić po- 
e jsko kierownik większej bryki tkackiej, 


asi Oferty pod „Kierownik“ de Adm. „Głosa* 10-3 


lnżynier-mechanik 


letniem doświadczeniem 1 zm 
iA ke 1 zosu Daro 


przystąpi wii 
Santi jet: to wspólnik, PIE” zekonia 1, Nau todete. 


Głosu PoiskY pod „Lażyzier+ 343—3 
Poszukiwana | Zaginął pies 


samodzielna korespon- s obrożą | ` 


dentka w kaoh nie- |en, 
rak drra mation ahan Uproasa ai 


zo mi RZA buchal- a 
Jterji reż TR na m: nek stug APE 


szynie, Oferty składać 
do „Głosu* sub „P N 27" |5% sią przza yt 


124—2 


Parafiny, świece 


Berta Markus- Rasbaum 
Rn R AA 


kowlez,. Cegielniana 20. Płotrkowska 51. 


Uwaga: Sprzedaję świece | Przyjmuje eodzionnie prócz nie 
po e ACE cenach, $191 | świąt odg. 1 i= 
32 


Lekarz-dentysta 


Laqobióne dokumenty: KĘ 
M PĘ 


twak Mosiek zgubił 
Bai: zagraniczny, 
„ w Łodzi, oraz ksią- 


genue matrykulę na 

linię Fabjana Horstet- 
na, uos. kl. ILA Łódzk. 
szkoły realnej LU ra 
łódzkiego, 302— 


KURSA MATURYCZNE 


3816—3 


* |qotszpsn Gustaw zgubit 
tymosasowy dowód 0- 
obisty, wyd. w Łodzi. 


8398—1 
qe" El 


1 UZUPEŁNIAJĄCE 
post Bifrida zg u bita 


memon] Nauka 


vye v tits |w Krakowie, al, Jasna 15. 


3412—3 
jeradzka Stanisława  |przygotownją do matory 
zgubiła paszpoft nie- |rimnas. realnej, seminar. 

do agamia E poszoze-, 
zólnyoh przedmto- 
tów, Nauka zblorowa | 
indywidualna I systemem 

mcyjnym. 


8255-3 


bert Karolins zgubiła 
tym. dowód osobisty 
235—3 


meczyk Stełan zgubił j- 
paszport, wyd. w gm, 
łęozyc= 
kiego, kartę beztermino: 
wego nrlopu rocz. 1830 
wyd. w Łodzi, oraz dyp= 
lom t świadectwa rze- 
8244—3 


gie 


Znalazcę 


czarno! sukni jedwabne) 
szywanej areb rem, 
pozostawionej w wagonie 
pociągu, wychodzącego 
d. B b. mög, 7 wiecz. 2 
Warszawy do Łodzi upra- 
sza się o zwrot takowej 
za wysokiem wynagro* 
dzeniem na ul, Piotrkow: 
ską 62 m 24 1383— 


Poszottwabie | 
oszęśtganię 


joman Bela zgubiła 

tymczasowy dowód o 

wyd. w Łodzi, 
326 1—3 


1! 


sobisty, 


PSK TAJ TCO A ze 


His PINEA AN ocz 
admina. 1 wadcawa. MERIA. ARA. 


